r 


ja otwarta od ll-ej 
rano do 2-ej po południu, 
Dziś: Ś. Epifanjusza B skupa. 
Wtorek: $. Dyonizego Biskupa. 
Środa: Ś. Marji Kleofy. 

Czwartek Wielki: Ś. Ezechi:la Pr. 


— Weczorajszym dopołudniowym Nabożeństwom jak 
i processjom, tłumnie zebrani pobożni we .wszystkich 
Świątyniach Pańskich, assystowali z święconemi pal- 
mami w ręku, co wszystko przypominało tryumfalny 
wjazd Chrystusa Pana do Jerozolimy. 

Po poładniu znów zapełniły się aż donatłoku wszyst- 
kie Świątynie Pańskie pobożnymi, mianowicie te, w któ- 
rych odbywały się ostatnie w tym 40-dniowym poście 
Nabożeństwa passyjhe, a słowa kapłanów głoszących 
bolesną mękę i śmierć Zbawiciela, nie jedną łzę wyci- 
snęły na słuchaczach. 

„ — Dziś ostatnie Nabożeństwo passyjne w kościele 
$.go Ducha. Kazanie głosić będzie JX. Kalicki. 

Jutro w kościele $+go Franciszka przy ulicy Zakro- 
ezymskiej ostatnie Nabożeństwo passyjne, gdzie Słowo 
Boże głosić będzie JX. Majewski. 

— Q — Onegdaj był ostatni raut u Deotymy. 

Raut ten uświętniony był uroczystością, która jak- 
kolwiek w prywatnym charakterze i w kółku prywa- 
tnem się odbyła zasługuje jednak na wspomnienie. 

Kilkadziesiąt pań poważnych wiekiem i stanowi- 
skiem złożyło się na upominek pamiątkowy dla pana 
Edwarda - Prądzyńskiego autora niedawno wyszłego 
z druku dzieła „,O prawach kobiet.“ 

Upominek ten stanowiło piękne album z fotogratja- 
mi tych wszystkich pań, które do składki należały. 

Album to wręczone zosłało p. Prądzyńskiem na so- 
'botnim wieczorze. 

Oprawne ono. jest w aksamit fijoletowy, z ozdobami 
srebrnemi bardzo pięknie które zostały wykonane u p. 
Edwarda Jarockiego. z 

Okłądkę zdobi wieniec z dębowych i laurowych liści, 
w środku tarcza z napisem z jednej strony „Kdwardo- 
wi Prądzyńskiemu'' u dołu dwie kądziele, w górze zaś 
otwarta książka, na której po jednej stronie portret 
autora, po drugiej zaś tytuł dzieła: „© prawach ko- 
biety.* 

Na pierwszych kartkach albumu znajduje się wiersz 
który Deotyma wypowiedziała przy ofiarowaniu panu 
P** albumu i który korzystając z jej pozwolenia umie- 
ściliśmy tutaj, radzi, że ozdobimy pismo nasze tak 
pięknym utworem poetycznym: 


Zachód 


Niegdyś giermek z hardem czołem. 
Gdy zasłynął w wielkiej bitwie, 
Szedł na cmętarz przed kościołem; 
Noc przepędzał na modlitwie, 

I rozmyślał ? czem jest życie, 
Patrząc w krzyże i mogiły. 

A gdy zabrzmiał dzwon o świcie, 
Tłumy cicho się schodziły, 

Į wodzowie posiwiali, 

Uderzywszy go orężem, 
Na.rycerza pasowali. 


Wtedy, młodzian wstawał mężem, 

1 Słubował wielkim głosem, 
Wszystko co jest uciśnione, 

W walce z ludźmi, w walce z losem, 
Pod rycerską brać obronę. 


W drogę! Rycerz spiął ramaka 
Serce bije z pod rynsztunku... 
Ach! gdziekolwiek skarga jaka 
Dopomina się ratunku, 

On posłucha, konia wstrzyma; 
Już krew płynie, — dzwonią miecze: 
Ta w jaskini zbójców siecze, 
Tam czarnego zmógł olbrzyma, 
Owdzie zmylił czujne smoki, 

Tu żelażne łamiąc ściany 

W zamek wszedł zaczarowany... 


Jak świat długi i szeroki 


KURIE 
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Gdy się zeszło ludu mrowie, 


Król senatem otoczony 

I hetmani i sędziowie 

I dziewice i matrony, 

Gdy obsiedli złote ganki 

A nasz rycerz wjechał w szranki, 
Nagrodę mu oddawali, 

Nie sędziowie walki samej, 

Nie hetmani posiwiali, 

Nie król nawet — ale damy. 


Miecz się wiąże szartą białą 
I nagrodę już stanowi. > 
Jako kruszec waży mało, 
Lecz najdroższy rycerzówi, 
Bo nad wszystkie jego śluby 


Strzedz niewieścich praw i cześci, 


A nad wszystkie jego chluby 
Przyjąć dahk z ręki niewieściej. 


Taką powieść o turniejach 
Kronikarskie pióro kreśli. 
Upłynęło wody w dziejach; 
Inne wieki, inne myśli. 
Powieść jednak się powtarza; 
Słowa tylko brzmią inaczej. 

I dziś pióro kronikąrza 
Turniejowy dzień zaznaczy. 


I ty, giermek świętej sprawy, 
Odsłużywszy. bitwę swoją, 
Szedłeś aż na cmętarz łzawy 
Gdzię grobowe krzyże stoją. 
Zdala tam od matki lubej, 
Od przyjaciół i od świata, 
Przebołałeś noc twej próby; 
A moc trwała całe lata. 


Duch twój palił się w zadumie, 
I hartował niezwalczenie. 

Aż w samotnych myśli tłumie, 
Przyszło groźne Doświadczenie, 
Ten wódz życia najsędziwszy 
Co uświęca gdy uderza, 

I w duszę cię uderzywszy 
Pasowało na rycerza. ` 


Odtąd wziąłeś pod obronę 
Zapomniane i skrzywdzone; 
I zdjęła cię żałość rzewna 
Na ludzkości tę połową 

Co sennością stu-wiekową 
Jak zaklęta śpi królewna. 


Kto dziś walczy w imię nieba, 
To nie kopją ale piórem; 
Rycerzowi się dziś trzeba 

Nie z kamiennym łamać murem, 
Lecz z przesądy omszałemi 

Co siegają wnętrza ziemi — 
Trzeba zmylić nie wzrok smoczy 
Lecz chciwości czujne oczy, 

Nie pokonać wielkoludy, 

Lecz przekonać całe ludy. 


Więc nie dziwno, że w godzinie 
Gdy po walce cię witamy, 

O niewieści Paładynie, 

Dank ci niosą same damy. 

Miecz dawano w rękę męża 
Który z miecza brał potęgę. 
Dziś gdy księgą się zwycięża, 

W dank rycerski przyjmij księgę. 


Dnia 26 Marca (7 Kwietnia) 1878 r. 


Na prowincji i w . 
E stwie a kor rocznie rab. sr. 8, 
(w tem mieści się już re po- 
cztowa za przesyłkę ra. 40 
oraz za opakowanie i 
ra. 1 kop. 80). 
st) Prenumerata przyjmuje sią re- 
s BB Ficzvia, półrocznie i kwartałnie, 


R 


Brzmiała baśń o jego cudach; 
A miał tylko w owych trudach 
Jedno hasło i podnietę: 
Kruszyć mury, kruszyć pęta, 
Gdzie królewna śpi zaklęta; 
Zawsze walka ża kobietę. 


Więc nie dziwno, że gdy z laty 
W kraju zjawił się z powrotem, 
Gdy sztandary i makaty 
Rozwieszono z trąb łoskotem, 


—W— Pora koncertów dobiega do swego kresu. 
Przerywa ją nietylko Wielki Tydzień i jego rozmyśla- 
nia, ale zamknie wkrótce zupełnie wiosna ze swemi na- 
turalnemi symfoniami wśród szmaragdowej zieleni 
i pod lazurowem niebios sklepieniem. Pan Józef Wie- 
niawski uprzedził jeszcze tę chwilę niekorzystną dla 
wszelkich wystąpień mających już spóźnioną cechę zi- 
mowych wystąpień, i urządził w Sobotę zwykły swój 
doroczny koncert w Sali Resursy Obywatelskiej. Pro- 
gram tego koncertu. ułożony ze zwykłą dbałością 


Rękopisma nadsyłąne d» 

Redakcji nie zwracają zię. 
Piątek Wielki: Ś Leona Papieża. 
Sobota Wielka: $. Juluiza P. M. Ja > 
Niedziela: Wielkanoc  Ś. Hermenegilda. | 
Poniedziałek Świąteczny. /Ś. Tyburcjusza. 


| o rozmaitość, dał nam znów sposobność ocenienia róż- 


norodnych przymiotów tej gry wytwornej i prawdziwie 
po flamandzku wykończonej, która Wieniawskiego sta- 
wia w szeregu pierwszorzędnych fortepianistów euro- 
'pejskich. Powiewna delikatność dotknięcia, jasność 
i dosadność frazowania, która od prostej wyraźnej 
dykcji wznosi się aż do dramatycznej deklamacji, u- 
czucie nie. przeradzające się n' gdy sentymentalizm 
i nareszcie dziwnie oryginalny koloryt osiągany rózu- 
mnem użyciem pedałów, —wszystko to są zalety nie 
od dziś znane publiczności warszawskiej, a jednak ścią- 
gające zawsze liczny zastęp słuchaczów na Koncerta 
pana Wieniawskiego. Nie będziemy tu po szczególe 


„rozbierać programatu sobotniego wystąpienia koncer- 


tanta, — uważamy to za zbyteczne, gdy idzie o tak zna- 
komitego fortepianistę, którego indywidualność arty- 
styczną staraliśmy się już niejednokrotnie scharakte- 
ryzować; dodamy tylko, że głębokość i prostota uczu- 
cia najpiękniej uwydatniły się w romansie Rubinsteina 


„La melancolie“ i w „Pieśni bez słów“ Mendelssohna. 


(op. 102, Nr. 4) werwa zaś i subtelne wykończenie 
szczegółów w Scherzu Szopena (H mol). i w salonowej 
Tarantelli Thalberga. Re 
Nie możemy tu również pominąć prześlicznego „An- 
dante z warjacjami* Schumana, odegranego na dwa 
fortepiany przez p. Wieniawskiego wraz: z uczennicą 


jego panną Melanią Więckowską, o której debiucie ro- 


kującym poważny talent, we właściwym czasie, zdawa- 
liśmy sprawę. Uroczy ten utwór przedstawiający nie- 
ledwie z plastyczną dokładnością poufną, serdeczną 
rozmowę we dwoje, w każdej nowej warjacji daje nam 
charakterystyczny obraz coraz to innego usposobienia 
duszy rozmawiających, których przeprowadziwszy przez 
wszystkie fazy uczucia, łączy nakoniec w cichym wspól- 
nym szepcie słów. w zupełnej harmonji ducha wymó- 
wionych. Warjacje Schumana zasługują niewątpliwie, 
abyśmy je częściej spotykali na programatach koncer- 
towych. X i 
Do współudziału w koncercie sobotnim, zaprosił pan 
Wieniawski panią Juniewicz śpiewaczkę—amatorkę 
która podobno zamierza wkrótce debiutować na naszej 
scenie. Pani Juniewicz rozporządza bogatym mate- 
rjałem, usprawiedliwiającym jej dążenia do szerszej 
artystycznej działalności, posiada bowiem głos. sopra- 
nowy piękny o skali dość rozległej i równej we wszy- 
stkich rejestrach; głosu tego umie używać, w znacze- 
niu technieznem, ale brak jej tej zdolności w tajemni- 
czania się w myśl kompozycji, odczuwania usposobień 
duszy których dany utwór jest wyrazem, a bez tej zdol- 
ności najpiękniejszy głos pozostanie zawsze tylko bez- 
myślnem narzędziem, które tak dobrze odtworzyćby 
mogło dzieło sztuki, jak produkt rzemieślniczy, stoso- 
wnie do tego kto się owem narzędziem posługuje. 
W sobotniem swojem wystąpieniu, czy to zrządzeniem 
trafu,czy teżw skutek umyślnego zastosowania się do na- 
tury swego głosu, pani Juniewicz wybrała dwie modli- 
twy, „Pieta signore“ Stradelli i „Gebet der Elisabeth“ 
z „Tannhiiusera , że już nie wspomnimy o modlitwie 
kończącej „Żal dziewczyny* Moniuszki. Mi 
temi trzema westchnieniami do Boga, jakaż różnica! 
Stradella jakby pod grozą jakiejś klęski publicznej 
ze łkaniem w głosie żebrze o litość; Wagner wierny 
swej myśli przewodniej, w recitatiwach maluje stan 
skupienia i kontemplacji, zespolenie ducha z Bogiem 
Ce spokóju i powagi. Moniuszko odzywa się do 
ajświętszej Panny z naiwnością i prostotą przywo- 
dzącemi przed oczy ukryte wśród zieleni omszone ścia- 
ny wiejskiego kościołka. W śpiewie pani Juniewicz, 
nie tylko zatarły się zupełnie te odcienia, ale nie do- 
strzegliśmy nawet ogólnego nastroju charakteryzujące- 
ge każdą moglitwę; mogła to być modlitwa, ale mogło 
też być i co innego. Co do. odmiennych stylów cechu- 
jących te trzy kompozycje, pani Juniewicz nie zdawała. 


się nawet domyślać ich różnicy. Najlepiej udała siękon- - 


certantce „La nacelle,“ pieśń Meyerbeera. Z przykro- 
ścią wypowiadamy te słowa, które nam się słusznemi i 
prawdziwemi wydają, tem więcej, że piękne zasoby 


wokalne pani Juniewicz mają być na naszej scenie zu- 


żytkowane; ale czynimy to w tem przekonaniu, że za- 
miłowanie przyszłej artystki do sztuki, będzie jej wiel- 
ką pomocą w usunięciu tych braków, które szczegól- 
niej dla śpiewaczkiseenicznej, byłyby nieprzepartą wjej 
karjerze przeszkodą. 


— 


d Wczoraj o god. 4 po południu w sali Resur- 
sy Obywatelskiej p. Eugeniusz Dziewulski, assystent 
katedry fizyki przy uniwersytecie warszawskim, miał 
drugi odczyt dla rzemieślników z dziedziny fizyki. 

P. Dziewulski, w dalszym ciągu wykładu własności 
powietrza, mówił najpierwej o przyrządach służących 
do podnoszenia wody i jej przelewania. 

ytłumaczył zasadę budowy wodociądów i studzien 
artezyjskich, opisując przytem wodociąg warszawski 
i studnię artezyjską w fabryce pp. Temlera i Szwede- 
go pod Powązkami. 

stępnie prelegent opisał różne odmiany pomp 
wodnych i pompę powietrzną, przyrząd-o zgęszczonem 
powietrzu do budowy filarów mostowych używany przy 
moście pod Warszawą i którego nastąpi nowe zastoso- 
wanie przy zapuszczaniu filarów mostu pod Cytadellą. 
Przyczem prelegent okazywał model tego przyrządu, 
wyrobiony przez mechanika i optyka tutejszego uni- 
wersytetu pana Karola Berenta na zamówienie fabry- 
ki pp. Lilpop i Raua, która ma stawiać cały most. 

Wreszcie prelegent wyłożył prawo Archimedesa i 
objaśnił zasądę balonów. š i 

P. Dziewulski doskonałym układem i wyborem tre- 
ści odczytu trzymanego ciągle w praktycznym i opiso- 

kierunku potrafił zająć niezmiernie uwagę zapeł- 
niających salę słuchaczy, a wykładem jasnym i przy- 
stępnym umiał ich zaciekawić -do dalszych odczytów 
z dziedziny nauk przyrodzonych. 

Przyrządy użyte do doświadczeń na odczycie pocho- 
dziły w części z zakładu optycznego pana K. Berendta 
a w części pana Pika (ojca). 

"Wiadomości miejscowe. 

— Komitet Towarzystwa Zachęty Sztuk Pięknych 
w Królestwie Polskiem, oceniając okazywaną gotowość 
P. Jana Matejki w popieraniu celów Towarzystwa, je- 
dnomyślnie uchwalił zaprosić Go na Członka Honoro- 
wego. 

A Komitet Towarzystwa Zachęty Sztuk Pięknych 
w Królestwie Polskiem podaje do wiadomości, że od 
dnia jutrzejszego t.j. od Wtorku, cena wejścia na 
Wystawę obrazu Kopernika została zniżoną dokop. 10 
(sdziesięciu:). Nadmienia się przytem, że obraz rzeczo- 
ny już tylko.dni kilka na Wystawie tutejszej znajdo- 
wać się będzie. 

= Wczoraj liczne grono znajomych Stanisława Bar- 
eewicza i przyjaciół jego talentu, zebrało się o godzi- 
nie 1szej z południa w gościnnej sali pana Seidlera na 
poranek pożegnalny. Młody skrzypek ostatni raz 
przed wyjazdem na naukę do Lauba, występował 
przed większem zebraniem. W grze jego zazwyczaj 
czystej i sumiennej wczoraj zauważyć już było można 
pewną energję, której dotychczas wiek młody, należy- 
cie wyrobić się jeszcze nie dozwolił. 

"Na nową drogę jaką sobie w dążeniu do wykształce- 
nia się artystycznego o%iera czternastoletni skrzypek 
jedno mamy dla niego życzenie; „pray, pracy i jeszcze 
raz pracy.“ Dodajemy jeszcze jako moralny obowiązek 
wdzięczność dla .dotychczasowych nauczycieli. Stosu- 
nek pracy do talentu doskonale o6kreslił Brodziński 
w czterowierszu: 

Próżno na piasek szle słońce oświaty, 
Zła ziemia nic nie urodzi; 

Próżno grunt żyzny wyprowadza kwiaty, 
Tam gdzie słońce nie dochodzi. 

Barcewicz posiada talent i potrzebuje tylko drugą 
tezę czterowiersza mieć ciągle przed oczyma. 

= W dniu wczorajszym pod kierunkiem hr. Stanisła- 
wa Ostrowskiego odbyło się posiedzenie komitetu urzą- 
dzającego koncert około 20-go b. m. na dochód Sal 
Ochron i Zakładu Sierot. Kierunek koncertu przyjął 

na sjebie pan Żełeński. Koncertant zajmuje się 
obmyśleniem stosownego programu oraz uproszeniem 
"opiekunek War. Tow., ażeby chciały zatrudnić się roz 
przedażą biletów. 

= Z dniem wczorajszym jak to afisze porogach roz- 
łepione ogłaszają rozpoczęła się sprzedaż po zwykłych 
cenach biletów na przedstawienie na szpitale, mające 
się odegrać w Teatrze Wielkim we środę.—Dziś i ju- 
tro bilety wzmiankoware są do nabycia w lokalu hr. 
Ostrowskiego ulica Mazowiecka, drugi dom od placu 
Dzieciątka Jezus. Pomiędzy jedną a drugą sztuką 
jeżeli okoliczności dozwolą będzie wykonana część mu- 
zyczna — oczem uprzedzamy czytelników mając na- 
dzieję że ze względu na cel, publiczność zgromadzi się 
licznie. 

= Zbliżająca się wystawa powszechna w Wiedniu, 
wywołuje mnóstwo okołicznościowych produkcji. 

Pojawiają się wszelkiego rodzaju „,podręczniki,* 
„przewodniki“ i inne pisane i rysowane wskazówki 
drogi, do stolicy Austro-węgierskiego państwa. Odmie- 
niając nieco znane przysłowie, możnaby śmiało powie- 
dzieć, że dzisiaj: „wszystkie drogi prowadzą do Wie- 
dnia.** 

Dla polskich turystów podobny „Przewodnik* przy- 
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rodzaju gwidy. Między innemi widzieliśmy ozdobną | nie wyjaśnia, tylko razem z niezłiczonemi poprzedni- 


presse:papier, w której pod soczewką szklanną, znaj- 
dował się wyrobiony sposobem wypukło-rzeźby dokła- 
dny plan gmachu wystawowego. Podobny plan w ty- 
siącznych powtórzeniach oglądaliśmy także na port- 
monetkach, portsegarkach a nawet na dnie najmodniej- 
szych cylindrów... 

Prawdziwie jednak oryginalną rzecz pokazywał nam 
jeden ze znajomych. Jest to chustka do nosa, na któ- 
rej wylitografowano plan Wiednia i jego okolic... 

Pomyślcie tylko czytelnicy, co to za rozkosz być 
musi ucierać nos w aleje Prateru lub w katedrę Świę- 
tego Szczepana!... 

— Panie liedaktorze'—Kronikarz „Kurjera War- 
szawskiego,' podając publiczności w Nr 68 tegoż pi- 
sma, przychylny mi zresztą bardzo, rozbiór utworu 
czytanego przezemnie w d. 3 kwietnia r. b., w Resursie 
Obywatelskiej, p. t. „Sulamita'*, nadmienia tam pomię- 
dzy innemi, że powiedzenie Sulamity, iż Salomon jest | 
panem krajów od Erserumu aż do Idumei, jest błędem 
geograficznym. 

Otóż pospieszam prosić Szanownego Pana, abyś ra- 
czył w tymże Kurjerze zamieścić sprostowanie, iż w dra- 
macie moim a raczej w piesnżach. nie stoi: od Erseru: 
mu aż do Idumei, tylko: od Asseronu aż do kdomet. 
Asseronem (Asser inaczej, biblijnie), była prowincja na 
północno-zachodzie Galilei, na granicy Fenicyjskiej,— 
Edomeją zaś (ziemią Edomitów!) kraina rościągająca 
się na południo-wschodzie właściwej Judei, zatem le- 
żąca najzupełniej po drugim krańcu państwa Salomo- 
nowego, w przekątni, naprzeciw Asseronu. Także i co 
do drugiego tyczącego się znów historji zarzutu, jako- 
by Sałomon nie mógł znać w rzędzie bogów, których 
wymienia, boga Jndusów Brahmy,—odpowiem, iż są 
świadectwa historyczne(Duncker's Alterthumsgeschichte 
pomiędzy innemi) wskazujące na stosunki handlo- 
we nawet żydów z czasów Salomona, z mieszkańca- 
mi Jndu i Gangćsu. Jeśli zaś istotnie było tak, to za- 
rzut krytyka i ten drugi, — upada sam przez się. 

Przyjm Panie Redaktorze oznaki prawdziwego sza- 
cunku z jakim pozostaję. — Bogumił Aspis. 

(Przy. Redak.). “Bardzo chętnie drukujemy list pa- 
na Aspisa, lecz pozwoli nam także bronić naszego 
współpracownika. Nie wiemy co napisane w pieśniach, 
gdyż ich niewidzieliśmy, lecz to pewne, żeśmy słyszeli, 
lub przynajmniej zdawało się nam, żeśmy słyszeli z ust 
samego pana A. „od Erzerum do Idumei.* Wszak 
współpracownik, choć za późno, radził poetom by sami 
swych utworów nie deklamowali z kadedry. Powie pan 
A. zapewnie: słuchajcie uważniej, i miałby słuszność. 
Lecz w takim razie, usłyszawszy „od Asseronu'*, jeszcze 
mniej byśmy wiedzieli jak sobie tłumaczyć to pojęcie 
geograficzne. Nigdy nie przypuszczalibyśmy, że to ma 
znaczyć ziemię, która‘ przypadła w udziale pokoleniu 
Assera, jednego z synów patryarchy Jakóba. Filon, 
Platon, Salomon—ń la bonne heure; do imienia obce- 
go zakończonego na o wolno nam dodać » w celu od- 
miany przez przypadki, lecz nigdy do imienia kończą- 
cego się spółgłoską. Wszak mówimy ziemia Efraima, 
Rubena, nie zaś Efraimon, Rubenon. Jestto forma 
gramatycznie niemożliwa i Go najmniej licentia geogra- 
ficzna, na żadnej mapie niezapisana. 

Przypuśćmy jednak, że współpracownik mógł sły- 
szeć dobrze, że usłyszał „od Asseronu,* nawet, że się 
domyślił, iż to znaczy: od ziemi Assera, to jeszcze miał 
prawo do uczynienia swej uwagi. Co do granicy połu- 
dniowej państwa Salomonowego znajdujemy się w zu- 
pełnej zgodzie z panem A. i z historją. Co do półno- 
cnej atoli, wiadomości geograficzne Sulamitki są nie- 
dostateczne. Tłumaczy ją może młody wiek jej, uro- 
dziła się dopiero za czasów panowania samego Salo- 
mona, nie wiedziała o zwycięztwach i zaborach jego 
ojca Dawida; jednak tenże już panował w Heliopolis, 
dzisiejszym Balbeku. Erzerum bardzo i bardzo za dą- 
leko, lecz Asser znowu za blisko. Czyż istotnie pan A. 
do tej drobnostki geograficznej tak wielką przywiązuje 
wagę? Przecież Shakespeare każe Czechom graniczyć 
z morzem, a jednak byłto wielkidramaturg. Pan A. za- 
dowolony z ogólnej krytyki naszej, zaczepia geografią 
Kurjera. Z naszej strony odpowiedzieć tylko możemy: 
si tacuisses, geographus mansisses. 

Co do drugiego zarzutu, pan A. odrazu imponuje na- 
szemu współpracownikowi powagą Maksa Dunckera, 
jakże się obroni? Oto powiada, że wprawdzie w tej 
chwili nie ma pòd ręką dżieła Dunckera, że odebrawszy 
w niedzielę rano korespondencję pana A. i mając odpo- 
wiedzieć dziś, nie może szukać ksią?ki po księgarniach 
lub w biblioteczkach przyjaciół, lecz że, o ile pamięta, 
tytuł dzieła nie tak brzmi jak został podany i że chcąc 
się powołać na powagę uczoną kilku grubych tomów 
wypada zacytować tom i stronicę. - Mówi dalej że go 
dziwi, iż się ma uciekać do M. D. wkwestji poruszonej 
przez pana A. ponieważ nietajnem mu jest, że już sama 
Biblia opowiada że jeden okręt króla Salomona wespół 


gotował p. Kaufman, wydawca tutejszy. Nie wątpimy, z flotą tyryjską odbywał podróże do Ofiru i w tem wła- 
' śnie wątpliwość czy Ofir znaczy brzegi Maabaru, czy 


że przykład jego znajdzie naśladowców. 
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kami przyjmuje, że Ofir znaczy Indostan. Okręt wspo- * 


mniony raz w trzy lata podobno wracał do portu do- 
syć oddalonego od Jerozolimy i przywoził złoto, małpy, 
pawie, korę wonną i t. d. o filozofii lub religii obcej nie 
ma mowy. Więc chociaż mógł Salomon słyszeć coś 
o Indyjskich bogach, jednak wcale to niepewne a w ża- 
dnym razie autor przypowieści i kaznodziei nie prze- - 
mawiałby do Boga w sposób Aleksandra Pope które- 
go wiersz modlitwą zwany, przypomniał się mimowoli 
współpracownikowi naszemu, gdy usły przemowę 
Salomona w sali Resursy Obywatelskiej. 

== W sobotę wyszedł numer pierwszy „Gazety Są- 
dowej.“ Jest to wydawnictwo, które witamy z całem 
uznaniem jego ważności i mogącego zeń wypłynąć po- 
żytka. Numer pierwszy zawiera następujący szereg 
artykułów: Postanowienia i rozporządzenia Rządowe. 
O władzy Sądu w tłumaczeniu prawa.—Kryminalna 
jurisprudencja' Senatu. — Kronika Cywilna.—Sprawa 
trzech małoletnich obwinionych 0 rabunek.—Sprawa 
Wasilewskich. Wiadomości bieżące.—Nakoniec w od- 


. cinku: Kilka słów o znaczeniu prawa w społeczeństwie. 


Gazeta Sądowa nie tylko pisze dla prawników lecz dla* 
obywateli wszystkich, tego dowodem jest właśnie odci- 
nek i artykuł drugi z kolei, i to w oczach naszych sta- 
nowi ważną zasługę, gdyż zapełnia brak w naszem wy- 
chowaniu społecznem. O tych tedy artykułach profe- 
sora Kasznicy i pana Jeziorańskiego przy sposobności 
powiemy słów kilka dla czytelników nie prawników 
z punktu widzenia ogólnego. 

-— Panie Redaktorze! — Sprawozdawca „Kurjera 
Warszawskiego,“ opisując w numerze zawczorajszym, 
sprawy małżonków Gąsowskich, pokładł mi w usta sło- 
wa, których nie mówiłem. 

Z tych: 

1. Wcale nie „doszedłem do wniosku, by Piotr Wa- 
silewski był wychowanym starannie i odebrał dobre 
wykształcenie niższe,“ dowodziłem bowiem wprost 
przeciwnie, że Piotr Wasilewski złe odebrał wychowa- 
nie i nie powiedziałem. 

2. Żebyby „w Seminarjum w Chełmie, przeciążono 
jego młody umysł subtelnościami teologicznemi.* 

3. „Że kochał jednak rodzinę, gdyż wstąpił dla tego 
jedynie do szkoły weterynaryjnej w Warszawie, aby 
mógł pracować dla ulżenia jej doli.“ 

4. Że niezdanie egzaminu zniechęciło go do świata 
i odebrało zamiłownnie do pracy. 

5. Że Wasilewscy zabijali w przekonaniu, że doko 
nywają prostej operacji finansowo-ekonomicznej. 

Obrona bowiem moja opartą była na wykazaniu, że 
Piotr Wasilewski nie odebrał dobrego wychowania, że 
nie miał zasad religijnych, a zasady moralne zniknęły 
pod wpływem materjalizmu, poczerpniętego z czytania 
filozofów pozytywnych, że nakoniec silna choroba, któ- 
rą przebył, stępiła jego umysł. 

Upraszając Pana o zamieszczenie niniejszego Spro- 
stowania w najbliższym numerze Kurjera załączam 
wyrazy szacunku. —Lucyan Wrotnowski. 

= Zaonegdaj, w Wielkim teatrze, dane było wido- . 
wisko na flochód Mikołajewskiej ochrony dla dzieci żoi- 
nierskich/w Warszawie. Orkiestra Warszawskiego od- 
działu gfardji wykonała z wielką precyzją, najpierw: 
„Marsz ftryumfalny** kompozycji kapelmistrza Horna, 
pod dyfekcją autora; następnie zaś, lecz już pod kie- 
runkiem kapelmistrza Klauzińskiego, „Pieśń bez słów* 
Mendelsohna i Capstrzyk* p. Frikke. Tę ostatnią kom- 
pozycję powtórzono, na żądanie publiczności. 

Po tej instrumentalnej części programu, nastąpiła 
wokalna, a raczej operowa, gdyż artyści włoscy (pp. 
Lotti della Santa, Mariani, oraz pp. Storti i Bernardo- 
ni) wraz zśpiewakami miejscowej opery (pp. Fillebornem 
i Prohazką), wykonali dwa środkowe akta z „Balu ma- 
skowego. '—Wyjątki z dwóch innych opet: „Giovanna 
di Guzman“ i; Il Fausto,“ przedzielone. były divertis- 
sementem tancerskim. 

== Miłośnikom pszezolnictwa, które u nas od pewne- 
go czasu wchodzi na drogę postępowego rozwoju, do- 
nosimy, że w Wiedniu na wystawie, urządzony będzie 
oddział dla pomieszczenia ulów, produktów pszczolni- 
czych i narzędzi pasiecznych. Dotychczas już Komi- 4 
tetowi wystawy. nadesłane zostały deklaracje z kilku 
krajów Europy, oraz z Hawanny, Cajenne'y, Surinam 
i z wyspy Kuby.— Z wyspy tej najobficiej miodu i wo- 
sku, drogą przez Hamburg, otrzymują Niemcy. Pszczo- 
ły na Kubie, są wielkości much pokojowych (Stuben- 
fliege). Niemieccy pszezolarze, zowią ową muchę mio- 
dorobną Apis almothea albo Miniatur-Biene. Kilka 
ulów z tego rodzaju pszczołami, ma być na wystawie 
umieszczonych. a 

= Pan J. Grajnert, zamierza wydać nowy zbiór 
swoich prac poetycznych. — Wiosna darzyć zwykła 
kwiatami i pieśniami. 

== W dniu 6 kwietnia 1683 r. w Warszawie, nastą- 
piło założenie kościoła na Lesznie, pod nazwą „Na- 
rodzenia Matki Boskiej*, : 

== Warszawa zamierza sprobować się a Wiedniem 
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` że w Wiedniu zdobędą sobie należne uznanie. 


© w sprawie budowy powozów. Dwa prześlicznie wykona- 


“ne okazy, karetę i faeton widzieliśmy w fałyyce p. Wł: 
Romanowskiego.— Powozy te odznaczają się trwało- 
ścią budowy i wyszukaną elegancją swojej formy.— 84 
to owoce pracy robotników krajowych, i zdaje nam sip, 

Pan R. 
przyjmował także udział w wystawie z Paryżu w ro- 
ku 1867. 

== Zarząd cukrowni Dobrzelin, wysyła na wystawę 
do Wiednia trzy głowy cukru. Próby te pomieszczone 
zostaną w szafce z bronzu oszklonej z podstawą heba- 
nową, którą wykończono misternie w zakładzie techni- 
cznym pana J. Pika, przy ulicy Miodowej. 

== Za Żelazną-Bramą od Kilku dni przywożone są 
jako nowalja,—raki. Jestto jednakże specjał obecnie 
za kosztowny dla zwyczajnych śmiertelników. 

== Repertoar Teatru Rozmaitości wkrótce się od- 
świeży nowemi sztukami, których dość znaczną liczbę 
reżyserja przygotowywa ną letni sezon. 

"Między innemi wystawioną będzie komedja oryginal- 
na pana lizińskiego, p. n. „Marcowy Kawaler.“ - Pró- 
ba czytana z tej sztuki odbyła się już na początku ze- 
szłego tygodnia. 

" 0. sztuce jako jeszcze nam zupełnie nieznanej, nic 

"wyrzec nie możemy, jednakże winniśmy pochwalić 
zwrot reżyserji do sztuk ABE TW ta bowiem rea- 
keja repertuarowa może. dRĆ pole do wyrobienia się 
miejscowym autorom i wydobyć na jaw jaki wybitniej- 
szy talent. 

Ze sztuk obcych ujrzymy na scenie jednoaktową ko- 
medję tłómaczoną z francuzkiego p. n. „Klucz od kas- 
sy“ w której przyjmą udział panie: Palińska, Ostro- 
wska, oraz panowie Ostrowski, Damse, Grzywiński 
i Adler. ER 

Dzisiaj odbyła się także próba czytana z pięcioakto- 
wej wesołej komedji tłómaczonej z niemieckiego, p. n. 
„Rosenmiiller i Finke.“ Role w tej komedji grać bę- 
dą panie: Bakałowicz, Ostrowska, Popiel i Micińska, 
tudzież panowie: Rapacki, Ostrowski, Chęciński, Cho- 
miński, Szymanowski, Wolski, Damse, Krogulski, 
Stankiewicz, Dobrowolski i Adler. 

= „Mazur Weselny“ skomponowany świeżo przez 
pana Leopolda Lewandowskiego dyrektora warszaw- 
ai! orkiestry wyjdzie niezadługo na widok publiczny 
składem pana Sennewalda. Mazur ten był pierwszy 
raz granym w Teatrze Wielkim podczas benefisu pana 
Popi 

== Żawitał znów do nas z Włoch, nowy dyrektor 
cyrku na świeżem powietrzu. — Impressario ten: przy 
akompanjamencie. katarynki, po podwórzach ku ucie- 
sze gawiedzi morduje czterech białych pudlów przeró- 
żnemi sztukami gimnastycznemi. Przed kilku laty 
władza wzbroniła zabawiania ludzi za pomocą nie- 
dźwiedzi, tych ongi sławnych akademików smorgoń- 
skich, słusznie by więc było rozciągnąć prawo opieki 
nad psami i końmi głedzonemi i biczowanemi dla 
wzbudzania śmiechu pustego. Toć dla zabawy ludz- 
kości starczą clowni cyrkowi. 

= Dowiadujemy się że 1 maja r. b. na drodze War- 
szawsko- Wiedeńskiej wyprawiane będą codziennie 
do Wiednia 3 pociągi z tych 2 kurjerskie. Cena bile- 
tu jazdy z Warszawy do Wiednia i z powrotem wyno- 
sié będzie dla podróżujących klassą I-szą około rsr. 30 
dla klassy II około rsr, 25 dla klassy III około rsr. 18. 
Ceny te dozwolą i mniej zamożniejszym zwiedzić wy- 
stawę. Idzie tylko jeszcze o paszport. Co do tej for- 
malności właściwa władza nie wydała jeszcze decyzji. 
Istnieje jednak projekt zniżenia dotychczasowej opłaty 
paszportowej do rsr. 2. 

== Dowiadujdmy się że przyjazd Matejki do Warsza- 
wy uległ zwłoee. Matejko bawi obecnie w Peszcie, zkąd 
udać się ma do Pragi Czeskiej a następnie do Wiednia 
na Wystawę. 

= Wczoraj delegacja Komitetu Wystawy Wiedeń- 
skiej a A przeznaczone na też Wystawę wyroby 
zakładów szkłannych braci Hordliczków w osadzie Cze- 
chy pod Garwolinem. Fabryka ta zyskała u nas i za 
granicą ogólne uznanie i medal na wszystkich wysta- 
wach, w których brała udział, nietylko z powodu do- 
skonałości swych wyrobów ale i z powodu wzorowego 
urządzenia u siebie bytu przeszło 3,000 robotników. 
Obecnie bracia Hordliczkowie wysyłają kilkanaście wspa- 
niałych wazonów rozmaitych barw i kształtów. Na 
niektórych z nich poumieszczane są wypalane widoki 
Willanowa, Łazienek Królewskich i jnne. Szczególniej- 
szą zwracają uwagę wazony kryształowe. 

== Repertuar Teatrów Warszawskich na biążący ty- 
dzień. Tear Wielki: poniedziałek, „Violetta“, wtorek, 
„Marion Delorme“, środa, widowisko na dochód szpi- 
tali warszawskich: „Żydówka“, (l-szy i2-gi akt), 
„Consilium facultatis.“ Teatr Rozmaitości: poniedzia- 
łek, „Żydzi.“ JĄ powodu ostatnich dni Wielkiego Ty- 
godnia i pierwszego dnia Świąt Wielkiej Nocy (n. s.), 
w Teatrze Wielkim od czwartku, a w Teatrze Rozmaitości 
od wtorku, widowiska zostają zawieszone do ponie- 
działku. 

== Według wiadomości otrzymanych z m. Kiele, 
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mtúzycy i amatorowie tamtejsi zamierzają z szczególną 
starannością urządzić muzykę i śpiewy w mie scowym 
kościełe N. Marji Panny podczas obchodu grobów. 
W Wielki piątek zastanie tam wykonanem „Stabat 
Mater,“ Rossiniego. Pomiędzy osobami, które w tej 
uroczystości przyjęły udział, spotykamy nazwisko 
primadonny opery warszawskiej pani Dowiakowskiej. 
Ogłoszony program, którego układem zajął się p. Gu- 
staw Ignatowski, jest następującym: 1) Chór „Stabat 
Mater“ z kwartetem solowym. 2) Arja tenorowa „Cujus 
animam“ odśpiewana przez p. Ignatowskiego. 3) Duett 
na sopran i alt „Qui est hmo,“ pani Dowiakowska 
i panna Bierzyńska. 4) Arja bassowa „Pro pecatis,* 
5) Kwartet na sopran, alt, tenor-i bas. 6) Cavatina 
„Fac ut partem,“ alt. 7) Recitativo, solo bas. 8) Arja 
sopranowa „Inflamatus* pani Dowiakowska. 9) Kwar- 
tet na sopran, alt, tenor i bas.. 10) Chór finałowy 
„Stabat Mater.“ 

== Od dnia dzisiejszego rozpoczynają się ferje Wiel- 
kanocne w tutejszym Uniwersytecie i takowe trwać bę- 
dą do d. 16(28) b. m. 

== Dom narożny przy zbiegu ulic Wierzbowej i Nie- 
całej przeszedł na własność p. Bernsztejna kapitalisty 
tutejszego,— y 

Jak nam mówiono, szacunek owej nieruchomości 
oznaczonym został na 130 tysięcy rubli. | 

— W rozpoczętem dnia dzisiejszego ciągnieniu 3-ej 
klassy 120 loterji, znaczniejsze ` wygrane padły: Ts. 
10,000 na Nr. 5,824 u kollektora Mendelsohn Mozis 
w Warszawie; rs. 5,000 na Nr. 8,221 u koll. Dawid- 
sohn Józef w Warszawie, rs. 4,000 na Nr. 10,821 u 
koll. Maliniak Sury w Warszawie irs: 500 na Nr. 
21,039. : 

2 Złożono w Redakcji Kurjera Warszawskiego bez- 


imiennie rs. 1 dla biednych na święcone `a szczególniej |: 


z prośbą o rozdanie biednym matkom z małemi dzieć- 
mi. Od K. A. rs. 1 dla syna podupadłego obywatela, 
od K. rs. 1 dla chorego studenta i rs. 1 na osady rol- 
ne, od pani K. G. zamiast robienia święconego rs. 25, 
z tych rs. 5 dła biednych, którzy nie śmieją wyciągać 
ręki do rozdania wedle uznania Redakcji, rs. 10 na 
budowę Instytutu Głuchoniemych i rs. 10 na osady 
rolne; od J. H. rs. 2dla biednych wedle uznania Re- 
dakcji, od prenumeratora W. rs. 15 na szpital dzie- 
cinny, rs. 10 dla biednej matki z 12-letnią córką, 
rs. 10 dla studenta Uniwersytetu Stanisława P. i 
rs. 15 dla nędzy wyjątkowej. 

— (Chustkę do nosa znaleziona w Saskim Ogrodzie 
dnia 4 kwietnia za udowodnieniem odebrać można 
w Redakcji. 

Wiadomości z Cesarstwa. 

== W ostatnim Nrze czasopisma „Wojen. Zborn.*, 
pułkownik Wieniukow podaje następujący opis mia- 
sta Chiwy. Chiwa leży pomiędzy kanałami Ingrik i 
Czardżeli, wypływającemi z Potwan-ata. Według po- 
świadczenia Danilewskiego i według planu Zielenina, 


"ma dwa mury: na około wewnętrznego miasta, długo- 


ści do 1,040 sążni i około zewnętrznego — 3,100 sążni, 
co przekonywa, iż miasto nie jest zbyt wielkie. Plan 
wskazuje jeszcze, że ogólna figura. zewnętrznego muru 
ma podobieństwo do gruszki, zwróconej ogonkiem na 
zachód, a wewnętrzne miasto czyli kreml, ma kształt 
prosto-kąta, którego boki wschodni i zachodni mają 
długości, po 300 sążni, a północny i południowy — po 
200. W mieście wewnętrznem mieszka chan, pałace 
którego zn jdują się przy zachodniej bramie. Wam- 
bery wymienia pięć dzielnic w tym kremlu i dziesięć 
w mieście zewnętrznem. . Bram w mieście wewnętrz- 
nem jest trzy—na zachodzie, na północy i na wscho- 
dzie, a w zewnętrznym murze, -który ma wysokości 10 
stóp — dziewięć, z których najbardziej północna jest 
urgenczska, wschodnia — chazaraspska i t. d. Wew- 
nętrzne miasto zabudowane jest całkowicie; w zew- 
nętrznem jest wiele ogrodów, a nawet pól, a szczegól- 
niej na zachodzie i południo-wschodzie, gdzie znajduje 
się staw. Koło bramy wschodniej w zewnętrznem 
mieście leży plac targowy i przy nim miejsce egze- 
kucji. W blizkości miasta. za murem, rozrzucone są 
pośród poprzecinanych sztucznemi kanałami pól, liczne 
ogrody , z zamiejskiemi domami mieszkańców. Z tych 
letnich domków można wymienić ogrody chana: Czar- 
dżeli na zachodzie, Gildengau i Jugrik na wschodzie i 
ogród Jusuf-beka na północy od miasta. Ponieważ 
mur zewnętrzny ma sześć wiorst długości, to oczywi- 
wiście Ohiwa jest znacznem miastem, w którem można 
przypuszczać, zgodnie z Wamberym, od 3 do 4 tysięcy 
domów, chociaż Danilewski powiada, że cała liczba 
mieszkańców obojga płci nie przenosi 4,000 głów. 
W Chiwie jest wielki rynek z karawan-serajem do 
handlu towarami i mały do sprzedaży ludzi, bez cze- 
go chaństwo nie mogłoby istnieć, dla tego, że wszyst- 
kie pola uprawiane są przez kupionych niewolników; 
17 meczetów, 22 medresy (szkoły) i 260 sklepów dają 
pojęcie o składzie ludności miejskiej i jej zatrudnie- 
niach. Liczne medresy zapewnione mają znaczne do- 
chody, tak, że główni w nich nauczyciele, achunowie, 


pobierają do 5,000 batmanów pszenicy i 150 tilów 
w pieniądzach rocznej piacy. Uczniowie, według zwy- 
czaju szkół muzułmańskich, także otrzymują zboże i 
pieniądze. (D. W.) ' 

== Kazański korespondent dziennika „Gołos* do- 
nosi, że 19 lutego, w Kazaniu, w sałi zjazdu sędziów 
pokoju, odbyło się pierwsze posiedzenie członków za - 
łożycieli Kazańskiego Towarzystwa osad rolniczych i 


przytułków rzemieślniczych, którego ustawa została - 


zatwierdzona w styczniu roku bieżącego. .Na posie- 
dzeniu tem wybrani zostali członkowie rady Tową- 
rzystwa i zaprojektowany był programat pierwiastko- 
wych prac Towarzystwa. Pierwsze kroki działakności 
Towarzystwa będą skierowane ku zbieraniu fundu- 
szów pieniężnych na urządzenie osad i przytułków, po- 
nieważ summa jaką obecnie Towarzystwo posiada do 
rozporządzenia, zbyt jest małą, i nie można z nią pu- 
szczać się na urządzenie osad i przytułków, które 
kosztują nie tanio. Towarzystwo zamierza powiększyć 
swe fundusze za pomocą widowisk, koncertów i t. p., 
a głównie liczy na prywatną dobroczynność. (D. W) 

== Z Kiszeniewa piszą do „Odeskiego Wiestnika,'* 
że w tych dniach, po dokonanem obejrzeniu części 
drogi żelaznej kisziniewsko-jaskiej, na przestrzeni od 
Kiszyniewa do Korneszt, 96 wiorst, droga ta otwartą 
została. W.) > 


+ Za spokój duszy Ś. p. Dyonizy z Rostkowskich 
Wagner, we wtorek dnia 8 b. m, jako w dniu jej imie- 
nin, w kościele Sgo Józefa Oblubieńca, na Krakowskiem- 

rzedmieściu, naprzeciwko poczty, w kaplicy Pana Je- 
zusa, odprawione będzie Nabożeństwo o godzinie 10tej 
z rana, na które pozostały mąż, Przyjaciół i Życzliwych 
zaprasza. : —2971— i 

+ Dnia 9-:go Kwietnia r. b., t. j. we Środę, o g. 9 
z rana jako w rocznicę Śmierci Ś. p. Julji Schmidt 
w kościele Ś-tego Ducha odbędzie się w kaplicy 
Matki Boskiej żałobna Wotywa; na którą Krewnych, 


Przyjaciół i Znajomych zaprasza się. —2976— 


Z różnych. 
Niedawno ktoś pytał Wiktora Hugo jakie ma zna- 
czenie jeden ustęp z jego poematów. 
— Kiedym to pisał odpowiedział wielki poeta— 
Bóg i ja wiedzieliśmy jak to rozumieć. Obecnie tylko 
już Bóg wie, ja nie. 7 


—- Dla czego Adam tak długo żył w raju ? 
— Dla tego, że nie miał teściowej. 
Przegląd Polityczny. 


Wbrew wszelkim oczekiwaniom Zgromadzenie naro- 
dowe w Wersalu, wybrało nie jednego z kandydatów 
jakich popierać mogli zgodnie p. Thiers i republikanie, 
ale Buffeta, kandydata rojalistów. Wybór dokonany 
d. 4 b. m., jest zwycięztwem dla prawicy, tego jej nikt 
nie zaprzeczy. Wprawdzie opozycja była bardzo silną 
i przewaga wynosi zaledwie 19 głosów, a unieważnie- 
nie 8 buletynów, które w połowie przynajmniej mogły 
być korzystnemi dla opozycji republikańskiej, moralną 
doniosłość zwycięztwa jeszcze bardziej zmiejsza. Ztem 
wszystkiem legalnie royaliści odnieśli tryumf i będą się 
starali dobrze z niego skorzystać. Poprzednie głoso- 
wania wskazują, że Izba umiała zdobyć się od czasu 
do czasu na komplet z 700 deputowanych. Gdyby 
w tym komplecie wystąpiła była w dniu 4 b. m. może- 
by zwycięztwo przechyliło się na stronę republikanów. 


deputowanych lewicy, rozjechała się na ferje: kto wie 
czy ci niecierpliwi właśnie nie są winni porażki jakiej 
sprawa ich w ostatniem głosowaniu doznała. Stanow- 
czo utrzymywać tego nie można —albowiem i przy wy- 
tężeniu wszystkich sił republikanie nie mieliby jeszcze 
prawa liczyć na niezawodną przewagę’ Liczbą zawsze 
jeszcze górują rojaliści—każdy nowozarządzony wybór 
uzupełniający osłabiał ich coraz bardziej, ale wszyst- 
kie razem dotychczas. jeszcze nie zdołały wyparować 
ich ze stanowiska na jakie wprowadzeni zostali przez 
Francję w dniu 8 lutego 1871 r. 

Nowy prezydent onegdaj objął już swój urząd. 


Nie 


"Przed kilkoma dniami już donoszono, że znaczna część _ 


> 


zważał na to, że go wybrano bardzo nieznaczną więk- ; 


szością głosów, że opozycja przeciwko niemu była bar- 
dzo potężną — i ani chwili nie wahał się z przyjęciem 
władzy jaką mu powierzyli rojaliści nad sobą i nad re- 
publikanami. Nie czekał nawet na urzędowe ogłosze- 
nie wyborów i uprzedzając je telegrafował -do rodziny 
iż go wybrano na prezydenta. W mowie wstępnej któ- 
rej treść w rubryce Wiadom. Politycznych podajemy, 
położył nacisk na bezstronność jakiej się trzymać bę- 
dzie. Zdaniem jego, samo sprawowanie prezydentury 
wszelkie stronnicze dążehia na bok usuwa. © ile to 
zdanie wyrażało istotnie szczere przekonanie Buffeta 
najlepiej poznać można z ustępu jego mowy, w którym 
zdradził się człowiek partji, moralnie nie posiadający 
prawą do obejmowania prezydentury. Buffet mówi, 
że zgromądzenię w drugiej części swego zadania jeszcze 


nie spełnionej, ma obowiązek nadać krajowi trwałe in- 
stytucje, milczy przytem zupełnie o inicjatywie jaką 
już w tym przedmiocie nadano rządowi. Niema więc 
na myśli pewnych określonych w prawie Dufaura pro- 
jektów, ale w ogóle to wszystko, co rojaliści z najwyż- 
szej władzy konstytuowania państwa wyprowadzić ze- 
chcą. Widać w tem uporne trzymanie się na gruncie 
większości —rękawicę rzuconą republikanom. „Trwałe 
instytucje“ nie oznaczają ani Izby drugiej, ani reformy 
wyborczej, ale ostateczną formę rządu. Nie darmo też 
prawica i prawy środek mowę Buf: okryły poklaskami. 
Stanowisko obrane na wstępie przez Buffeta jest sta- 
nowiskiem stronniczem—i każe się już domyślać w ją- 
kim to duchu sprawowaną będzie władza powierzona 
b. ministrowi cesarstwa przez większość zgromadzenia. 


Wiadomości Polityczne. 
Paryż 4i-go. 

Dziś dopiero Zgromadzenie narodowe w. Wersalu, 
wybrało dla siebie prezydenta. Został nim Buffet kan- 
dydat prawicy. 285 głosów opozycyjnych padło na 
Martela, 8 bulętynów unieważniono, 

Wybrano następnie kommissję nieustającą i uchwa- 
lono prawo municypalne dla Lyonu 401 głosami prze- 
ciwko 173. Jutro zgromadzenie odbędzie dwa posie- 
dzenia dla uchwalenia wynagrodzeń dla Paryża i de- 
partamentów zniszczonych przez Niemcow. 

Thiers przybywa jutro na święta do Paryża, stanie 
w Klysće. Dziś znajdował się na wyborze prezydenta 
ale nieczekając na rezultat opuścił salę obrad, Podsu- 
shwaho mu myśl ofiarowania prezydentury Dufaurowi 
z przeznaczeniem wydziału sprawiedliwości dla jednego 
z deputowanych prawego środka. Thiers myśl tę od- 
rzucił, uważał bowiem, iż po usunięciu się Grevego, 
powierzenie jego urzędu Dufaurowi, mogłoby źle być 
widzianem przez kraj, jako ustępstwo dla prawicy. 

Dzisiejszy wybór prezydenta zgr. narod. zaskoczył 
wszystkich niespodziewanie. Do ostatniej chwili sądzo- 
no, że Martel wyjdzie z głosowania zwycięzcą. 

Wersal 5-g0. 

Na dzisiejszem przedpoładniowem posiedzeniu zgro- 
madzenia narodowego nowo-wybrany prezydent zgro- 
madzenia objął swe obowiązki. W mowie wstępnej po- 
dziękował przedewszystkiem za zaufanie jakie w nim 
położono. Zadanie jego jest trudnem, szczególniej po 
takim człowieku jak Grevy, którego zasługom jak naj- 
większe należy się uznanie. Obowiązki przewodniczą- 
cego w zgromadzeniu nakazać muszą milczenie wsżel- 
kim uprzedzeniom stronniczym. - Następnie zwrócił się 
Buffet do wszystkich stronnictw z prośbą, aby go zau- 
faniem swojem obdarzyły, albowiem wszystko to coby 
mogło powagę jego osłabić rządowi parlamentarnemu 
jednocześnie zaszkodzićby : musiało. W końcu mowy 
prezydent powiedział: „Spełniliśmy już jedną część za- 
dania naszego przy pomocy dostojnego prezydenta rze- 
czypospolitej; pozostaje jeszcze do spełnienia druga; 
ta mianowicie abyśmy krajowi nadali trwałe instytucje. 
Zgromadzenie może liczyć na moje bezwarunkowe od- 
danie się mu i gorliwe zdążanie do zapewnienia pra- 
wom jego ze wszech stron należnego uznania. 

Wieden 5-g0. 
Izba panów rady państwa przyjęła wczoraj enz bloc 
. budżet na rok 1873, Rada gminna w Wiedniu uchwa- 
liła jednomyślnie adres do Cesarza z podziękowaniem 
za zatwierdzenie praw o reformie wyborczej. 
Rzym 4-$0. 
W Izbie deputowanych minister skarbu złożył dziś 
. projekta do praw skarbowych mających na celu dostar- 
czenia funduszów, któreby pokryły wymagania budżetu 
w wydziale wojny uchwalońo nowe prawo o podatku od 
młlewa. Ustanowiony ma być podatek od przemysłu; 
opłaty od zaregestrowania, od aktów sądowych i nota- 
rjalnych w projektach uległy podwyższeniu. Nastę- 
pnie Izba wzięła pod uwagę wniosek dopominający się 
zmiany jej regulaminu w tem, aby na przyszłość nie 
wolno jej było zawiązywać się w komitet tajemny— 
i odroczyła się do 22 kwietnia. 
Kopenhaga 4-20. 

Król udzielił już odpowiedź na adresy obu lzb re- 
prezentacyjnych.  Oświadcza w niej że adres Folketin- 
gu powstać mógł tylko z niezrozumienia zasad konsty- 
tucji obowiązującej w Danji. W przekonaniu króla to 
niezrozumienie głównie przyczyniło się do tego że na- 

_ dzieja zgodnego współdziałania reprezentacji i rządu 
zawiedzioną została; król silnie postanowił przestrze- 
gać spokojnego rozwoju stosunków publicznych w kra- 
ju. Co do adresu Landtingu, król podziela wypowie- 
dziany w nim pogląd i wyraża życzenie, aby stosunki 

` prawodawcze przez uprzedzające współdziałanie obu 
Izb reprezentacji mogły się jaknajkorzystniej rozwijać. 
Herlin 4-go0. 

W sejmie niemieckim Lasker motywował swoją in- 
terpellację względem środków, jakie rząd związkowy 
przedsięwziąść zamierza dla wykonania prawa o sto- 
warzyszeniach akcyjnych. Mówca bierze za punkt wyj- 

Redaktor Fierman Benni, 
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ścia sprawę koncessji na drogi żelazne wytoczoną już 
przed pruską Izbę deputowanych. Wyznaczona przez 
rząd i parlament pruski kommissja w połowie już pra- 
cę swoją spełnienia. Śledztwo wydało dziś już ten re- 
zultat, że wszystkie fakta przytoczone przez Laskera 
w Izbie deputowanych zyskały silniejszą pieczęć pra- 
wdy. Inne fakta, które Lasker milczeniem był pominął 
jako niedostatecznie udowodnione, w śledztwie zyskały 
dla siebie potwierdzenie. Prace kommissji przekony- 
wają o zasmucającem omijaniu prawa. 

Sem uznał wybór demokraty—socjalisty, Bebla za 
ważnie dokonany. 

Sejm księztwa brunświekiego wystosował do księcia 
adres w przedmiocie konwencji militarnej z Prussami. 
Po wyłożeniu życzeń swoich Izba przemawia w te sło- 
‘wa: Spodziewamy się że przez zawarcie konwencji dla 
Waszej książęcej Mości i dla kraju pozyskaną zostanie 
trwała radość iż na długie, da Bóg, czasy pokoju, całą 
swoją siłę zbrojną widzieć będziemy przy swoich ogni- 
skach domowych, wpośród siebie. W ten sposób przez 
dłuższe lata przechowają się wspomnienia nakazujące 
uważać wojska waszej książęcej Mości za godnych na- 
stępców tych wojsk, na których czele niegdyś błoge- 
sławionej pamięci Ojciec Waszej ks. Mości niezapo- 
mniany ks. Fryderyk Wilhelm pierwszy dał hasło do 
boju przeciwko ciemiężycielom Niemiec. Dla osiągnię- 
cia takich celów W. ks. Mości nie uznasz pewno mają- 
cej się ponieść ofiary za zbyt wielką. 

Redaktor dziennika „Germania skazany został za 
obrazę księcia Bismarcka na 4 miesiące więzienia. 
Wyrok nastąpił na skutek skargi zaniesionej przez sa- 
mego księcia Bismarcka. 

Ks. Bismarck zaprzecza wiadomości podanej przez 
„Tagblatt“ wiedeński, jakoby nabył w Galicji znaczną 
posiadłość ziemską. Książe nigdy jednej piędzi ziemi 
po za granicami Pruss nie kupował. 

Madryt 4-go. 

Rząd szwajcarski wydalił z Genewy agenta karli- 
stowskiegó, który miał przy sobie 250,000 fr. 

Z Lizbony donoszą że na posiedzeniu Izby panów 

margrabia Vallada miał mowę, w której przedsatwił 
koronę jako otoczoną niebezpieczeństwami. Żywioły 
burzące znajdują się w stanie utajonym, zasady kańco- 
wy rozdzierają kraj na stronnictwa. „Prezes ministrów 
odpowiedział że Portugalja znajduje się w lepszem po- 
łożeniu niż większa część innych narodów Europy. 
Minister niewidzi tych niebezpieczeństw o jakich mówi 
margrabia. Rząd ma silne. postanowienie utrzymania 
instytucji kraju, w obecnym ich stanie. 
„ Rząd-ma już do rozdania pomiędzy ochotników ka- 
talońtkich 40,000 sztuk broni palnej. Działania prze- 
ciwko karlistom, mają być już teraz poprowadzone 
z energją. 

Karliści rozstrzelali w pobliżu Berga 60 ochotników 
z bataljonu katalońskiego, zabranych do niewoli. 

W Walencji uwięziono wysłańca karlistów, który 
w koszarach artyłerjinamawiał żołnierzy do odstępstwa. 
Karliści ujęli się za swoim. Przyszło dokrwawego star- 
cia pomiędzy nimi i ochotnikami narodowymi. 1 karli- 
sta zabity, jeden ochotnik ciężko ranny. 

Bukareszt B-go 

Dziennik urzędowy zapewnia że w Giurgewie rożru- 
chy już ustały i panuje zupełny spokój. 

Turcji wypłacono całkowitą daninę roczną i złożono 
jej zapewnienie, że Rumunja nie będzie już chciała 
ustanowiać agencji dyplomatycznej w Waszyngtonie. 

Haga i-go0. 

Minister kolonji oznajmił dziś w Izbie deputowanych 
iż wypowiedzenie wojny królowi Aczynu, nastąpiło na 
skutek ciągłych uzbrajań się tego monarchy i odmó- 
wienia z jego strony wyjaśnień posłowi holenderskie- 
mu. Rząd ma w pogotowiu dostateczne siły morskie 
a ad obcych mocarstw otrzymał jak najbardziej zada- 
walniające oświadczenia. 

OSTATNIE WIADOMOSCI. 

Belgrad 5-g0. Zmam tu na diphteritis prezes mini- 
strów Blaznawac. 


== Dzisiejszy dalszy ciąg Kurjera, zawiera prócz 
działu urzędowego, Sprawozdanie Biura Informacyjne- 
go o nędzy wyjątkowej, — Wypadki, Wiadomosci z Kro- 
niki zagraniczuej, Reklamy, Program koncertu muzy- 
cznego i Ogłoszenia. 


— Powziąwszy wiadomość, po części z publicznych 
ogłoszeń, a po części z prywatnych wieści, że niektóre 
tabryki i rzemieślnicy, bądź już zaczęli, bądź zamierza- 
ją rozpoczynać wyrób pługów mojej konstrukcji, o któ- 
rych zapatentowanie, zrobione przezemnie zostały od- 
powiednie kroki do właściwej w Petersburgu Władzy 
i gdy od chwili uiszczenia należnej. opłaty i podanie 
w tym celu "prośby, służy mi prawo dochodzenia 
wszystkich podrabiaczy mojego wynalazku, przeto po- 
daję niniejszem okoliczność tę: do publicznej wiado- 
mości, ażeby tym sposobem dać możność powyższym 


"W drukarni Kurjera Warszawskiego, — (Plac Teatralny, Nr 4730, nowy 5).— /losBozeno Liemsypoto, 
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zakładom do porzucenia powziętej myśli i uchronienia 
się od przykrych następstw i odpowiedzialności, jaka- 
by na nich, w razie przeciwnym, spaść musiała.— Ro- 
man Ciechowski. —2960 — GD 

— Księgarnia M. Friihlinga w Teatrze pod filarami 
sprowadziła dla Izraelitów „Hagadah szel Pesach“ wy- 
danie ozdobne z rycinami z tekstem hebrajskim i nie- 
mieckim, oraz dla dam Techinoth, Sydor i Machsor 
w bardzo ozdobnych oprawach. —2839—  (2—2) 

— Doktór medycyny Ignacy Brunner po powrocie 
do Warszawy, przyjmuje w zwykłych godzinach. Ulica 
Miodowa dom W-go Piotrowskiego Nr. 1. 

—2905— (1—3) 

— Józef Rosiński komornik przy Trybunale Cywil- 
nym w Warszawie, utrzymuje Kancelarją swą, róg uli- 
cy Miodowej i Długiej Nr. 489 d nowy 17 Dom W-go 
Górskiego. —2963—- (1-—3) 

— Pani Aniela Ciechanowska, właścicielka magazy- 
nu mód i nowości, {przy rogu ulic: Nowy-Świat i Ware- 
ckiej, po powrocie z zagranicy zaopatrzyła Magazyn 
swój w znaczny dobór najświeższych fasonów  kapelu- 
szy i sukień oraz kwiatów z najlepszych fabryk. 

—29%58—  (18)a 

— P. Ant. Krajewska, właścicielka fabryki kwia- 
tów przy ulicy Trębackiej pod Nr. 642 (dawniej Baj- 
burt) wyjechała w tych dniach za granicę, dla zaopa- 
trzenia fabryki swej w najświeższe modele i towary. 


k NOWY TRANSPORT 


KRAWATÓW 


L PARYŻA. 


nadszedł do Magazynu M. WIERZBOWSKIEJ, przy 
ulicy Wierzbowej Nr G38a —2430— „, (6—8 


HDD NHAT HBH WI 


I. PÓŁZIKÓW, 


na Pradze Nr 178, ulica Targowa 
nadeszły w tych dniach: 

Sxzynki świeże, wędzone, Petersburskie, funt po k. 1° 

Masło świeże, topione; z Moskwy; funt 30 kop. 

Olej czysto słonecznikowy, funt kop. 20, a także 
kartoflana, świeża, Cykorja tygska z fabryki Starr et 
Comp, Siemię białe kanarkowe, fust po kop. 10 i Miód 
lipiec kazsński. (3—3) = 2914 — 


Dzia 5 Kwietnia wieczorem zginął PIES 


APROPIA | AEA] WERE BOR 
podpalany, cały bronzowy, mały, dzwooe- 
czek miał na szyi. Kaskawy Znalsrca ra- ; 


> BE czy odesłać na ulicę Nowo-Senatorska, Nr 


476 do Steckiej, za nagrodą, w przeciwnym razie 
przywłaszczyciel będzie poc'ągnięty do qadawiedatkie 
ności. (1-1) — 2977 — 


POWIDŁA 


Krajowe, funt kop. 15. > 
Fr. Wróbla, 


Wegierskie, funt kop. 20. 
obok Kościoła Ś-go Krzyż». 


w Składzie Owoców 


(11-12) —2009— 


We Wtorek d. 8 Kwietnia r. b. 
o godz. 1!/, wieczorem 


WIELKIE PRZEDSTAWIENIE. 
Wystąpienie Pana CLEO, 


TEATR WIELIAE. 
Dziś: Halka. Jutro: Marion de Lorme. 


TEATRE BOZNAAETOSCH. 


Dziś Zydzi 
SBPOSTRZEŹENIA 
w Obserwatorjum Meteorologicznem 
Kurjera Warszawskiego. 


| M 


baro- | termo- | wilgot. | kierunek wią: 
metr | metrR.| powie- tru i stan 
milim. | stopni | trza’ nieba 
wcz.og 9wie. g 745.0 |- 40 | 30 poła. zachod. 
poehmarno 
dziś o g.Trano $ 743.5 |4 2.6 | 8! b 
„0g.1 z poł. 30 | poła. zachod. 


743.0 |-1- -5.1 
| de3zez 


W ciągu doby ód olud. } 


Najmniejsza ciepło st. - 
wczoraj do poładnia dzisiaj p 


Największe ciepło st. -+ 9.5 


Wydawca Gustaw. Gebethner. 
(Patrz dalszy ciąg Kurjera, óraz dwa Dodatki). 


K 


Dalszy ciąg Numeru 0. 


Poniedziałek. 


— Przez Najwyższe ukazy imienne, wydane do Senatu Rzą- | 


go: 

15 marca 1973 roku. Prezesowi trybunału cywilnego war- 
sżawskiego, radcy dworu Polaski*mu, i pomocnikowi naczel- 
nego prokuratora X-go departamentu Senatn Rządzącego, 
rado stanu Bilewskiemu, Najnńiłościwiej rozkazaho b, ć człon- 
kami warszawskich departamentów S>natu Rządzącego, z po 
sunięciem pierwszeg» z nich na rzeczywistego radcę stanu. 

— Członkowie warszawskich departamentów Senatu Rządzą- 
cego, rzeczywiści radcy stanu: prezes sądu apelacyjnego Król ;- 
stwa Polskiego Wieczorkowski i Piątkowski, Najmiłościwiej 
uwolnieni z”stali, pa własne żądanie, z powodu nadwątlonego 
zdrowia i wysłażenia lat dających prawo do całkowitej eme- 
rytury, całkiem ze służby, z posunięciem Wieczorkowskiego 
na radcę tajnego. 

— Członkowi warszawskich departameńtów Senatu Rządzą- 
cego, rzeczywistemu rar dcy stanu Pvlczyckiemu, Najm'łości- 
wiej rozkazano być prezesem sądu apelacyjnego Królestwa 
Polskiego, z pozostawieniem w godności DW. es ERY 

D. War. 


/,'— Zrozporządzenia Inspektora szkół m. Warszawy, mia- 
nowani zostali: w ogó'nej szko!e elementarnej przy warszaw- 
skim kościelie ewangelckim: l-y nauczyciel Maurycy Schu- 
rig—nauczycielem kaligrafji; 2-gi nauczyciel Alfred Jejte 
l-m nauczycielem; 3-ci nauczyciel Karol Kl-insienst —2-g'm 
nauczycielem; 4-ty nauczyciel Franciszek Pazelt—3-m nau- 
czycielem takiejże szkoły przy cmeatarnym kościele ewan- 
gelicko augsburgskim Jan Fitzke —4-m nauczycielem; 1-y nau- 
Czyciel warszawskiej rządowej szkoły starozakonnych Nr 3 
Naum Sachs uauczycielem języka hebrajskie gy w tejże s-ko- 
le z pozostawieniem na obecnej posadzie; nauczyciel dwukla: 
sowej szkoły nicdzielno-rzemieślniczej Nr 5 August Barano w- 
ski dozorcą i nauczycielem takiejże szkoły Nr 4. 

Przetranzlokowani zostal: 3-zi nauczyciel ogólnej szk.ły 
elementarnej przy warszawskim ewangelicko-r formowanym 
kościele Adojf Bernądelli—na nauczyciela ogólnej szkoły 
przy cmentarnym kościele ewangelicko cgsburgskim za ro» 
gatkami Wolskiemi w Warszaw e; dozorca i zarazem nau- 
czyciel warszawskiej dwuklasowej szkoły niedzielqo rzemie- 
śniczej Nr 8 Stanisław Korytowski —na nauczyci: la takiejże 
trzy klasowej szkoły Nr 8; nauczyciel warszawskiej cztero» 
klasowej szkoły nicdzielno- rzemieślniczej Wincenty Swier- 
czyński - na takąż posadę przy dwuklasowej szkole Ńr 8. 

+ Uwolniony został na własne żądanie, 3 ci nauczyc'el war- 
szawskiej r.ądowej szkoły elementarnej męzkiej dla staroza* 

"konnych Nr 3 Barnard Segal. (D. W.) 


— Biuro Informacyjne o nędzy wyjątkowej, ma honor po- 
dać do publicznej wiadomości po szczególe ofiarodawców, 
którzy w ciąga ubiegłego miesiąca to jest od dnia 1 marca 
do dnia 1 kwietn'a 1878 roku dobroczynną składką zasilili 
ubogich onych przez Siostry M łosierdzia. — Dnia 1 
kwietnia Ofiara miesięczna J. X. P. rsr. 10), Ofiara miesię- 
czna K. S. rsr. 25, Ofiara miesięczna, Wawelbarga rs. 7 k: 50, 
Ofiara miesięczna Marji Lówensztein rs. 5; dma 6 kwietnia 
Księżna Woron'ecka z proźbami rs. 15, ed N. N. rs. 1, od 
A. o. r. rsr. 5, Książę Woroniecki z proźbą ra. 3; dnia 13 kwie- 
tnia od M. Z. C. rsr. 1; dnia 18 kwietaia od A. Ł, rs. 25; 
z Przegądu Katolickiego rs. 113 k. 75, od A. Z. rs. 1,odC. 
rs, 3, od Kondyrew Wandy rs. 2, od X. rs. 5; dnia 28 kwie- 
tnia od X. C. Fudorowicz rs. 10,>od X. W.-K. kop. 75, Ofia- 
ra miesięczna W. Blocha rs. 80, Redakcja Kurjera Warszaw- 
skiego rs. 28, Redakcja Kurjera Codziennego rs. 13, Redak- 
cja Gazety Warszawskiej rsr. 3. Razem rsr. 447, którą to 
summę -Biuro rozdało”pomiędzy 176 rodzin. 

— W cyrkule Łaz enkowsk m przy roga ulic Mgrszałkow- 
skiej i Jerozolimskiej, Zofja Borkowska 2:1: tnia córka apte- 
karza, przcjecbaąng została przez pojazd prywatny, skutkiem 
czego uległ stłuczeniu pięści u ręki lewej. — Winny stangret 
ukaranym zostanie. i (G Polic.) 

— W ciągu upłynicnego tygodnia to jest od dnia 11 (73, 
marca do )8S 30) marca roku bieżącego aresztowano w War- 
szaw e pr.ez Policję żebraków i włsczęgów osób 124, z któzych 
zatrzymano w areszcie Policyjnym na mocy Najwyżej zatwier- 
dzonej w r. 1860 ustawy 0 sądach gminnych 80; odesłano 
do domu przytułku i pracy 10; do miejsca urodzenia 24; do 
Instytutu moralnie zan'edbanych dzieci w Mokotowie ; do 
szpitala 3, do Wydziału śledczego l, uwolniono 6. (G. P») 


Kronika zagraniczna. 

> Kraków 1-go kwietnia, — Ponieważ „Niwa“ dot- 
knęła kosztów dziennikarstwa w Galicji, a mylne po- 
dała cyfry, licząc, że żaden dziennik polityczny nie ma 
więcej tysiąca abonentów i że w stosunku tego płaci 
około 3,000 złr., czyli 12,000 złp. pódatku rocznie, 
przeto nadmienić muszę, iż ani liczba prenameratorów, 
ani podatek, nie są tajemnicą, bo urzędy fiskalne po- 
bierając opłaty, wiedzą, ile i za co. Otóż „Czas,* 
o którym „Niwa“ pisze, iż płaci 3,000 złr., płaci od 7 
do 8,000 złr. rocznie, amianowicie: stempel od każdego 
egzemplarza kosztuje, rocznie 3 złr., stempel od insera- 
tów od każdego 30 centów, co powinno wynieść òd 6 
do 8 zł. dziennie, następnie podatek dochodowy i za- 
robkowy, nie licząc podatku 0d drukarni i opłacanego 
przez członków redakcji, jako płatnych stale pracowni- 
ków. , Zdaje mi Się, że z temi dwoma podatkami wy- 
niesie znacznie więcej, 

Skoró dotknąłem pytania przez „„Niwę” poruszone- 
go, muszę nadmienić, iż „Kraj* zmniejszył 0d dziś for- 
mat-o połowę, a cenę z 5 na 3 złr. kwartalnie, niemo- 
gac się utrzymać. 

W piątek i sobotę toczył się tu ciekawy proces dru- 
kowy przed sądem przysięgłych, w którym występo- 


= 
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wali jako świadkowie sami radcy miejscy. Dr. Faustyn 
Jakubowski adwokat i radca miejski, uczuł się obrażo- 
nym przez ocenienie w „Czasie“ jego postępowania 
w Radzie miejskiej w sprawie pożyczki miejskiej 1, 
miliona złr., gdzie wykazywał wbrew komissji złożo- 
nej ze znawców, wyższość oferty wiedeńskiego bankie- 


ra Sothena, nad ofertę galicyjskiego banku hipotecz- | 
nego, któremu emisja pożyczki przyznaną została. Rad- | 


ca miejski Szubiewicz pozwany był o artykuł rozumo- 
wany 0 tej pożyczce, a sprawozdawca Dr. Kleczyński 
o opisanie przebiegu obrad. Dr. Jakubowski oznajmił, 
iż wytacza proces dla obrony własnego imienia, gdyż 
wieści posądzały go o porozumiewanie się z Sothenem. 
Gdy mu tego nie udowodniono, przeto sąd przysięgłych 
uznał p. Kleczyńskiego winnym *a trybunał wymierzył 
karę aresztu 6 dni, p. Szubiewicz uznany niewinnym. 
Skazany założył apelację w drodze rewizji procesu do 
sądu kassacyjnego w Wiedniu. Dr. Jakubowski zapo- 
wiedział, iż wytoczy proces „Krajowi,“ którego nie po- 
zwał dawniej za draźliwsze niż w „Czasie'* wyrażenia, 
a to gdy temi dniami „Kraj“ bez obwijania w bawełnę 
rzucił na niego wyrazami najmocniej honor szarpiącee- 
mi. Proces ten był prawdziwą cause celebre. ` 

Między dyrekcją teatru krakowskiego a nowem 
przedsiębierstwem lwowskiego teątru, stanęła umowa 
co do wspólności konkursu dramatycznego, udzielania 
sobie nawzajem repertoaru i artystów do gościnnych 
występów, oraz co do obrony wspólnej w obec aktorów 
mogących bezkarnie dotąd porzucać jedną scenę dla 
drugiej. Artyści porządni wyjdą na tej umowie lepiej, 
a niesforni będą musieli zachowywać się stosownie do 
kontraktu. Byłoby dobrze, gdyby się powiodło zespo: 
lić siły również warszawskich teatrów z tym układem 
krakowsko-lwowskim. 

Dotąd jeszcze nie przystąpiono do wyboru burmi- 
strza krakowskiego po zrzeczeniu się Dr. Dietla. Naj- 
więcej widoków mają Dr. Zyblikiewicz, jeśli zechce 
zejść z pola politycznego, i wice-prezydent teraźniejszy 
Dr. Szlachtowski. 


>< Od Lenartowicza mamy z. Florencji bezpośrednie 
a daleko lepsze już o zdrowiu jego wiadomości. Poeta 
donosi sam listowne, że przebywszy kryzys. cierpień 
wraca do zwykłych prac, pióra. i dłuta. Narzeka tylko 
na nadzwyczajne niepogody, utrudzające wszelki ruch 
zewnątrz domu; co stanowi wielką dla niego niedogo- 
dność, kiedy właśnie czas nagli do wysłania celniejszych 
dzieł rzeźbiarskich na Wystawę Wiedeńską i-zajęcia 
się. publikacją nowo wykończonych poematów. 

Dziwnato, że gdy'u nas zima była łagodną i obecnie 
cieszymy się tak niezwykle promieniejącą wiosną; 
we Florencji pisze Lenartowicz: „Czas najokropniejszy, 
jaki sobie wystawić można, rok cały, powiada; z małemi 
przerwami, ulewy nieustające, głównie przyczyniły się 
do mojej choroby. Ależ to nie wyłazimy z błota, desz- 
cze i deszcze, istotny potop świata, a bywają i trzęsie- 
nia ziemi; ostatnie zaś przed kilku dniami tak nas wy 
straszyło, że myśleliśmy, iź się miasto zacznie walić, 
wszystkie dzwonki dzwoniły, publiczność uciekała zte- 
atrów.—Otóż zachwalony klimat włoski, lepiej pono 
w Szwecji, w Laponji, gdzie chcesz byle nie w tem bło- 
cie i zgniliznie. Mickiewicz przegórował w Tadeuszu, 
że tu Niebo zawsze czyste i chmury fantazyjnych 
kształtów się nie pojawiają, Ach i zanadto mamy tych 
fantazji.” 

„O czem że zresztą będę wam pisał, poczekajcie o0- 
powiem wszystko co słyszę z mojej stancji. A naprzód 
rano ledwie świta, w ogrodzie przyległego pałacu, wę- 
drowny kos siada. na jednym z dwóch wielkich plata- 
nów, i podzwania mi i pogwizduje, na jaką pamiątkę 
nie wiem, chyba że tam gdzie w klatce, jakiego bie- 
dnego brata drugiego pana. kosa odwiedza. Regular- 
nie z wielkich ogrodów ten jeden ptak tu zabiega; 
wróbla ani pokaż, gołąb rzadko kiedy, tylko to kosis- 
ko poczciwe, siada i gwiźdże, na swój dziki sposób. Po 
godzinie muzyki czarny mój gość odbiega od. swego 
stada a w tedy inna rozpoczyna się. 

Krzyki kupców gałganów, n niektórzy są oryginal- 
ni, krzyczą bowiem w taki sposób,- zachęcając do han- 
dlu „donne strapate, avostre camice”, „kóbiety drzyj- 
cie koszule, a ja wam za gałgany zapłacę.” Po gał- 
ganiarzach /rutąjołś owocarze, po tych kominiarze 
spazzałuraje miotlarze, i wszelki rodzaj krzyczący — 
najnieznośniejsi sprzedawacze dzienników i nowości 
miejskich. 

Czasami wszakże coś zabawnego usłyszeć można, 
ale najczęściej zabójstwa i kradzieże, zabójstwa z mi- 
łości, a kradzieże z lenistwa i w ślad za niem kroczą- 
cej nędzy, cóż wam więcej powiedzieć o Florencji 
i o usbosobieniu moralnem mieszkańców. ‘źle bardzo 


Warszawa, d. 26 Marca (7 Kwietnia) 1878 7. 
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źle taka nie moralność, taki brak religji, tyle òszustwa 
podejścia w stosunkach społecznych, że niewiądomo 
gdzie głowę obrucić, wszędzie do koła, i nie tylko na 
Niebie chmury! To też kłopotów ciśnie się tysiące, 
o których pisać nie warto; cóż robić kiedy w takim 
prawie żyjemy czasie, że nikt-od trosk wolnym być nie 
może.” ` 

Mimo tych nieponętnych relacji z Włoskiego grodu, 
obecna pora wywiedzie zapewne niejedną rodzinę pod 
piękne niebo Italji, tym przeto swobodnym wybiań- 
com losu polecamy skromną pracownię naszego rzeź- 
biarza i pieśniarza; zasilać pracę jest to utwierdzać 
w zacności, podnosić duchal.. 


— W połowie kwietnia r. b. opuści prasę Przewod- 
nik- po Warszawie i jej okolicach, z mappą miasta, 
mapkami kolei żelaznych w Europie i rysunkami 
godniejszych uwagi gmachów, kościołów, pomników 
i widoków. W Przewodniku oprócz opisu miasta i 0- 
kolic pod względem historycznym, społecznym, prze- 
mysłowym i handlowym, zamieszczone zostaną szcze- 
gółowe informacje odnoszące się do czynności wszyst- 
kich tutejszych władz sądowych i cywilnych, zakładów 
i instytucyj naukowych, prassy, teatrów, zakładów lecz- 
niczych, instytucyj dobroczynnych, społecznych, finan- 
sowych i ekonomicznych, towarzystw ubezpieczeń, ko- 
lei żelaznych, poczt, telegrafów 1 t. p. 

Cena egzemplarza k. 60; dla prenumeratorów Kur- 
jera Warszawskiego i osób dających ogłoszenia k, 45. 

Oyłoszenia i adresy przyjmuje kantor drukarna 
Kurjera Warszawskiego. 4 

Pożądane są adresy z objaśnieniami specjalności 
i godzin przyjęcia: lekarzy, prawników, nauczycieli 
wszelkich przedmiotów, artystów, malarzy, rzeźbiarzy 
i budowniczych, inżenierów, techników, komisantów, 
agentów, właścicieli pracowni i warsztatów oraz wszel- 
kiego rodzaju specjalistów poszukiwanych przez publi- 
czność.— Feliks. Fryze, Ignacy Chodorowicz. 


— Feliks Gnuss dentysta leczy wszelkie bóle. zębów, 
plombuje zęby zepsute, oraz wprawia zęby sztuczne 
na złocie i kauczaku.—Przyjmuje chorych od godziny 
9-ej z rana do 6-ej po południu. Ulica Ś-to Krzyzka 


Nr. 4 nowy. (4—6) —2476— 


Towarzystwo Muzyczne Warszawskie 
"PROGRAM 

30 go wieczora muzyczarg) na*wtorek dnis 27 Marca (8-go 
Kwietoią 1973 r. 

1. Kwartet (A minor) na 2 skrzypiec, altówkę i wiclon- 
czelę, W. Żeleński. (Allegro Scherzo-Adagio-Finale) wyko- 
nają pp. Górski, S'nger, Szulc i Goebelt; 2. Arja (z cieniem 
z opery „Din rach J M»yerbeer odśpiewa pani A. Mejera- 
nowska; $. Parafraza koncertowa marsza Rakoczego na dwa 
fortepiany, F. Lis:t, wykodają pp. Zarz;cki i Makowski; 
4. a) Pieśń podróżna, b) Pieśń wiosenna,. F. Mendalsoha- 
Bartoldy odśpiewa pani Maj*ranowska; 5. a) Śpiew elegji- 
ny, b) Romans, W. Żeleński, na skrzypce i fortepian, wy- 
koneją pp. St. Barcewic: i Żeleński. 

Początek o godzinie $S ej „wieczirem. 


PABRYKA CUKRU 
M CZŁOWYKMA 


Nowy Świat Nr. 67 dom Zarząda Wcjennego. 
przygotowała na zbliżające rię święta Wielkanocne wielki 
wybór cukrowy*h wyrobów, jako to: jajek cukrowych, 
baranków, kwiatów, stolików ze święconem, 
różnych ozdobnych cukierków do ubrania ciast, 
oraz przygotowują się codzień świeże cukry desserowe, 
a takoż przyjmują się zamówienia na- ciasta różnego ro- 
dzaju, torty, mazurki, Bahy placki it p. to: wszyst» 
ko po mo liwie nizkiej cenie Fabryka poleca -i dołoży sta- 
rań, by taniemii dobr m: wyrobami zasłułyć na uznanie 
Szanownej Publiczności, (l - 3) —2928 


5 PROC, LISTY ZASTAWNE MIASTA- ŁODZI. 


, Przynoszące w st.runku do obecnego kursu 60, a dające 
tę samą pewność co i liszy miasta Warszawy, są do naby- 
cia w Kantorze moim. 

Nadmieniam, iż listy te wydane tą samą ustawą co i li- 
sty miasta Warszawy, amortyzują się tak samo jak ostatnie. 


. Goldfeder. 
Kantor Wekslu i Interesów Bankierskich. 
(3 -3) - 266% - 
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ale z wymaganą w tym facha kwalifikacją i z dobremi re- 

komendacjami, może mieć od S-go Jana r. b. posałę w do- 

brach, o 4 milę od Wars awy odległych Wiadomość przy 

uli y Szpitalaej Nr 1055M, nowy 10, w ofisynie nad bramą, 

2 piętro, gdzie ganek, s'ancji Nr 15. 2650— (3 -3) 


MUSZTARDA 


ANGIELSKA 


w, MD ESÓB%WW EA, 
zalecana przez Doktorów Londyńskicb, jako Środek pomagający do trawienia, a nadto odzraczająca s'ę dobrym smakiem, 


sprzeda vana jest we wszystkich tutejszych Handlach Win i Towarów Kolonialnych. Przy n*dchodzących więc Świętach, 
gdzie pokarmy byw»ją na zimno spożywane, wiadomość ta może być bardzo przydatrą dla Szanównej Publiczności. 
—2595— : 


i 


Gi 


DR DOBRZAŃNKIRA. 


Ulica Erywańska (Plac Zielony) N. 1036% (10) w Warszawie. 

Opłata za pokój oddzielny z całrowitem utrzymaniem, po- 
mocą lekarską i ekarstuani, wynosi dziennie 3 rs., 2 rs. i 
1 rs. 50 kop. Honorarium za operacje wnosi się oddzielnie. 


ODDZIAŁ BIEDNYCH. 


- Chorzy biedni, którym wzrok tylko za pomocą operacji 
przywróconym lub polepszonym być może, przyjmują się do 
Zakładu za opłatą 20 kop. dziennie. - Odzienie i bieliznę rą 
zmianą winni mieć swoją. ; x 

Porada dla chorych biednych przychodnich, codziennie od 
godziny 11 do 12 ej. —1068 - (8 -12) 
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po M za g$ za Wp un. > 
= TRUMIEN METALOWYCH s 
` Fabryce Lamp i Wyrobów Meta- = 
Ca e 
m lowych l 
«s FRYDERYKA TRELLE Z 
pa 2-3) Nowy-Ś wiat, Nr 1318 48 jaa re 
PrztykzasyskesziiasiikesesSri 


SKŁAD WIN 


Herbaty, Towarów Kolonialnych, Owoców 


W. GHOCISZEWYKIEGO, 


w dma W-go Bajera, róg Krakow k'ego- Przedmieścia i Kró- 
lewskiej Xr 412a, nowy 9. 

Ma honcr zawiadomić Szanowną Publiczność, że na nad: 
chodzące Święta w Hindlu mim, dostać można po cenach 
najtuńszych wszelkich potrzeb do ciast, a mianowicie: Droż- 
dze, „pupę Sfer po kop. 29. Redzynki bez p'stek, 
font kop. 19. Rodrynki d ż» z jedną pestką, fw t kop, 
17., Rodzynki drobne czarne, funt kop. 14 Cykata 
najlepsza, furt kop. 60, (głase) fant kop. 75 i duża butelka 
Oliwy najlepszej kop. $0, oraz wszelkie inne potrzeby do 
ciast; przytem polecam Buljon Archangielski, Octy från- 
cuzkie 1 Musztardy różnych gatusków. z 
Poleca się także dobór win po cerach następu- 

jących: 
Cena butelki: 
Wino Węgierskie z roku 


Cena Garnca: 


1865 i starsze, od k. 45 do rs..8 —od rs. 2 do 6 
+, Bord»skie Czer- 

wone i białe + SAW; Drima daj B 
„  Reńskie ya 85 E —, 4 ZIE 
„ Tok. Maslacz star. , 90 „ 8.—.;, 3,75, 6 


„  Burguńsk e 5 BU r e r, 3:8. qna485 
i dreżej. Wina Szampańskie, Francuzkieróżnych marek, Po- 
ter i Piwo Avg l:kie, Rumy, Azaki, Cograc, Śliwowicą wę 
gierska, a n jwięcej zasługnje na uwagę Zieleniaczek 
stary z roku 1866 po rs 2 kop: 70 i tanej garniec. Pray- 
tem uwiadomić mam houor, żə osoby biorące dziesięć bu- 
telek razem, do:t ją jeticę butelkę rabatu, tegoż samego ga- 
tunku, wyłączajac Wina Szampańskie. Każda butelka wy: 
chodząca z Hand'u m'go, j:st opatrzona ' etykietą firmy i 
pieczęcią handlową. | 26 4- (6-6) 


Zav izualiapunan i€CCRARi€C> 


a 
k Z HANDLU 
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o 
FRANOIDZKA R BLA 
D 
aa 
ds N , 
w ; r . 
pg KRAKOWSKIE-PRZEDMIEŚCIE, OBOK KOŚCIOŁA ŚWIĘTEGO KRZYŻA. . 
a Jak lat poprzednich tak i w tym roku przygotował 
| k * 
z» Masła Litewskiego i świeżego do ciast, Migdały, Rodzenmi, Oliwy. Musztardy, Octy, Cy- 
oe katy w różoych gatunrach, Powidła węgierskie zupełnie słodkie do placków, równ'eż otrzymuje 
OS | PISZE codziennie 
l 4 , , . 
K najlepsza DROŻDŻE Wiedeńskie. | 
9, POLECA na ostatnie dnie postne: Śledzie pocztowe marynoware i wędzone, Łososie Mi. 
© nogi, Węgorze, Sielawy, Zupy pom doroxe i szczawiowe, Marynaty, Konserwy, Sery 
S z rożnych fabryk zegraniczrych i krajowych. _ i z 
a Wszystkie artykuły wymieniove są w najlepszych gatunkach i po ceiąch najprzystęp- 
| 8 | niejszych, z czem mem honcr polecić się 
(3—6) s — 2819 — 


Zakład Leczniczy dla chorych na Oczy | 
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» obierane 


na nadchodzące Święta wielki zapas 
wy ch, 


__ jedyne na KOMPOT. 


Jako nowość JABŁKA suszone 


Franciszek Wróbel. 


A 


(WAJERMA E, WEDEL, 


przy ulicy Miodowej wprost b. Rządu Gubernjalnego. 

Przysposob'ła wielki zapas rozmwtych przedmiotów ia 
Święta Wielkanocne, jako to: Baranków  rozmaitej 
wielkości, Jajek konserwowych dragantowych i czekolado- 
wych, otwieranych i niectwieranych od najpr stszych do naj. 
wykwintniejszych, sztuka od 10 kop. do rs. 3. Stolików 
cukrowych z kompletnem ubraniem święconego od 30 
kop. de rs. 1 za sztukę, oraz ulubione i dzieciom berdzo po- 
dobające się 


M*uucieiea*w lx zas 


napełn one całem cikrowem święconem, stuka po 20, 20, 
40 i £0 kcp. Maczek, Kolender i Groszek w rozmai- 
tych najpiękniejszych kolorach. funt po €0 kop. łat po kop. 
21, Kwiatów cukrowych bardzo efektownych do u- 
berania bab i mażurkow w rozmaitych najpiękniejszy h 
kształtach, fant po 99 kop., Kwiatów konserwowych iin- 
nych rczmaitych bardzo gustownych cukrów do ubierania 
ciast fant po 60 kop., oraz rozmaitego rodzaju Cukrów 
desserowych w kilkudziesięciu gatuukach w najwyb'r- 
niejszych smakach funt po 60 kop, jak równicź wszystkich 
ianych artykułów, wyrobu caxieraiczego, w które cukiernia 
ciągle i zawsze Świeżo zaopatroną jest i z któremi mam ho- 
nor polecić łaskawym względom Szanownei Publiczrości. 


(1—1) — 2939 — E. WEDEL. 


Niviejszem zawiadamiam Parów Fabrykan- 
tóv, Rzemieślników i handlująch, że od dwóch 
lat, g: vabylam FABRYKĘ KLEJU 

pod Nrem 2268 przy ulicy Stawki, staralen się 
doprowadzić mój fabrykat tak, ażeby odpowiedział wszelkim 
wymaganiem i zaletami swemi, nie ustępował najlepszym za- 
granicznym, dla tego też zaleca się czystym klaram, 
gólną spójnością, a mianowicie przy rozpuszc anin go, nie- 
wydaje żadnego przykrego odoru. Sprzedaję g» detal cznie. 
a biorącym większe partje, odstępuje stosowny rabit. od 
połowy Kwietnia, dostać będzie możaa codziennie świeże- 
go kleju w galarecie. 
Polecając się Szanownym Panom, 


—3is. WŁADYSŁAW SZWEDE. 
Z4KAWKANAGA AA KAKEAN KKSKKKAGAKKKAK JC 


Z powodu zwinięcia Magazynu naszego, przy ulicy FE 
Sed Miodowej, pod Nr 492 egzystującego, urzą :z'liśmy > 
3 tamże 


WYPRZEDAZ | 


towarów Galanteryjnych wytortowanych, 
która z dniem I Kwietnia r. b. się rozpccznie, i aż 
do zupełnego onych użrzątniezia, to jest do dnia 1 $ 
Lipca trwać będzie. 


r N. S. Brüner i Komp. 
CETERE AIN AO 


WYPRZEDAŹ OGOLNA 
GARDEROBY MEZKILI, 


po cenach koszt! otbywać się będzie przez miesąc, w Ma- 
gazynie Kupca A. Wianickiego, ulira Długa Hr 25, czerwo- 
ne znaki po bokach. 279 — (4—6) 
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PROFESSOR G. DE PRÉCHAMPS, 


ulica Dłvge, Nr 23, na l-em piętrze cd frontu (Eldorado) 
ad» umieszczenia: Guwernantki Polki i Francuz- 
ki wysoko usposobione z Muzyką i bez se, -Tamże 
Polki i Francuzki, bardo wykształcone, dają ekcje mie- 
sięcznie z e godziny wszelkich przedmiotów i muzyki. 
5 


H.SOMYA 


Wyrobów Technicznych 


PABRYK T ŁYKÓW 


ulica Marszałkowska wprost fabryki 
„LAF ERME” a 


> połe ce a: 
Angielskie pasy skórzane wszelkich rozmiarów; 
Płyty, Szaury i Rarki gumowe; 
Kiszki i Pasy parciane; 
Olej m:scynowy i Oliwiarki; 
Pakunek samosmarny do pistonów; 
Gazę jedwabną na pytle; 5 
Stal Jarą na narzędzia i na Oskardy, 
Bloki, Lewary, Krany; 
Kuzienki przenośne; 
Wentylatory do ognisk i wentylacji. 
PMW pożarne i ogrodowe. 


. — 1635 — 
OEE EE POJ 


NYDŁA TOALETOWE 


od kop. 1O sztuka, do najdelikatniejszych i wytwornie 
perfumowanych gatuvków, z fabryk Violet, Legrand, 
Gellć f. eres, Société Hygićnique, Ricaud, Ba 
ley et Comp. Atkinson, oraz W.edeńskie 
Sarg”a z których GLYCERYNOWE PŁYNNE ma szcze 
gólne uzranie zasługvje, jako zmiękczające i delikatnią: 
ce, a także grjąre wyrzuty skócne. MYDŁA DO GO- 
LENIA tak w różn»rcddych kremach, jako też nader 
praktyczae i ekonomiczve w sztukach 


w HANDLU PERFUMERJI 


W. B. Śniechowskiego, 


przy = Nowo-Senatorskiej Nr 8 nowy. 
ve —(388— (4- 6 


PARTA 


życząca sobie uczyć s'ę s ycia rękawiczek, może zgłosić sią 
ze swemi żądanisemi na ulicę Elektoralną, do domu pod Nr 
47, ną drogie piętro, w gołzinach przed południowych 

A (3 


LEWE, MIESZANĄ, 


w Mokotowie lit. © W.tkowskiego, składające się z 1, 2, 3, 
4,5 i 6 pokoi z kuchsiami, piwnicami i innemi wyg dami, 
są do wynsję ia, Bliższa wiadomość u poborcy na rogatce 
Mokotowskiej lub na miejscu. —-2644 (3—3) 


Mam honor uwiadomić Szarowaą Pabliczność Królestwa 
Polskiego, że w W rszawie przy ulicy Nowy-Świat w domu 
JW. Hrabiny Stądnickiej pod Nrem 51, daia 27 Marca b. r. 
u s, otwartym został hucfowy i detaliczny Handel 


PRAWDZIWEGO ` 


TONU TOREGRIRGO, 


PAPIEROSÓW i CYGAR, 


wyrobionych z Tytoniu własnych moich płantacij, rnajdoją- 
cych się w Macadonii. Doznawszy powodzenia w Konstan: 
tynopclu i w Odes ie, spodziesam się zadowolnić i Publicz- 
ność Królestwa Polskiego, dla Miej bowiem wyłącznie zao. 
patrzyłem i nadal zaopatrywać bądę mój Skład w rajdosko- 
nalsze gatunki Tytoniu i' wyroby fabaczne, a um'arkowana 
ich ce1a, sama potrafi »alecić sę Szanownej Fubliczneści. 
Przekcnawszy się, że w Warszawie dotad Tytoniów praw- 
dziwie Tureckich nie ma w hasdlu, że Publiczność Króle- 
stwa Polskiego, jakkolwiekbąiź ma smak pod tym wzglę- 
dem wyszukany, skoro wypisywać z Odessy nie każdy ma 
czas i środki, życząc przytem rozszerzyć zakres moich obro- 
tów handlowych—-postenow.łem założyć Skład d'a przedaży 
hurtowej i detalicznej. Z uszanowaniem 


Konstantynopolski i OQdesski Kupiec 
K. W. DYMITRAKOPUŁO. 
PYVYTPYYVYYYYYYA 


wyborną Pe Kjacbtytsin 
D. i A. Rostorgujewych 


W MOSKWIE s 
sprzedaje po cenach Mosti*wskich Skład Herbat 


BORKOWSKIEGO, ~ 


przy ulicy Elektoralnej Nr 7 nowy, naprzeciw Banku 
(5—8) - 2339 
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DODATEK do KURJE! 


Dnia 7 Kwietnia 


Poniedziałek. 


Do dnia I Haja r. be 
NADZWYCZAJNE ZNIŻENIE GENY! 


108,513 WYRAZÓW ZAWIERAJĄCY 
SŁOWNIK JĘZYKA POLSKIEGO, 


OBEJMUJĄCY: 
oprócz zbioru właściwie polskich, znaczną liczbę wyrazów z obcych języków polskiemu przy- 
swojonyct; nemenklatary tak dawne, jak też nowo w użycie wprowadzone różnych Dak. 
umiejętności, sztuk 1 rzemio”ł; nażwamia monet, miar i wag główniejszych krajów i pro- 
wincj; mytologję plemi.n słowiańskich i innych ważniejszych, tudzież oddzielną tablicę 
słów polskich nieforemnych z ich odmianą; 


do podręcznego użytku wypracowany 
przez A. Żdanowicze, M. B. Szyszkę. J. Filipowicza, W. Tomaszewicza, F. Czepielińskiego 
i W. Korotyńskiego. 
Wydany staraniem i kosztem MAURYCEGO ORGELBRANDA. 

Tom wielki na 2 części pedzielony, w formacie wieikej ósemki, 144 arkusze (2294 stronice 
pe 2 wegah rajdrobniejszem pismem, wyrównywający objętością treści 500 ark. zwy- 
€'ajnego druku. 

r Założeniem Autorów Słownika było, przedstawić cgiłowi ksiażkę przystępną dla 
wszystkich warstw społeczeństwa, a pragnących poznać się z mową ojczystą lub 
ją zgłębić; miano oraz na uwadze wyczerpaąć wazystkie skarby języka po nasze czasy i 
ułatw.ć czytającym książki polskie zrozumienie nieznanych im lub niejaszych pojedyńczych 
Be kati tak w mowie jako i piśmie; zgoła, uczyniono Słownik książką pożyteczną i 

ez ną. 

Ćel pracy osiągnięto. Dowodem świ. żo wydana praca filologa p. Far. Ferd. Sła- 
wihskiego p. t: Obliczenie wyrazów w trzech słownikach Lindego, w Wi- 
leńskim i ż(ykaczewskiego, w której autor wykazuje, że: 


Słownik wydania Maurycego Orgelbranda, najbogatszy 
treścią; | 


Lindego 'obejmuje wyrazów 58,739. 


Wileński (Orgelbranda) 108,513. 


Rykaczewskiego tylko 49,54%, Świadectwo to wymowne dla Słownika Wileńskiego. 
Zapasy nie są już wielkie. 


Cena z 12 rsr, zniżoną na rs 6, z przesyłką pocztą 
rs. 7, trwać będzie tyłko do 1 Maja r. b. 


poczem do 1? rsr. przywróconą zostanie. 
Sprzedaż główna w księgarni sbs wr i? Sar posągu — „tato 
9-1 — 655 - 


Wyszedł z Ćruku i jest do nabycia we wszystkich księgarniach 
- Zbiorek pism humorystycznych (my i Hrabi Fikmika, 


ZAWIERAJĄCY ŻARTY I PIEŚNI ŻARTOBLIWE, 


jak: Hymny na cześć koka i ogonów, Ody: hr. Fikmika do pantofia majej żo: 
ny; Cmy do moich łez; Elegje: Nad szczątkami butós; Ómy: poświęcona pamięci baty- 
„stowaj chusteczki; Dytyramb z okoliczności wynalezienia blagi; źarciki: Kazanie Ćmy`o 
pęzomiarach gatunków i pochodzeniu człowieka, podług Darwina; Kto z pas szachraj? i wie. 
e innyeh, zalecające się przedewszystkiem tem, że niedotykają żadiej csobistości, oraz o. 
„ryginaloą i nader wytworną formg. Cena tomiku zawierającego przeszło 2000 wierszy ryt. 
„miczno*rymowych, oprócz prozy, kop. 5), z przesyłka po kop. 60 Skład Główuy w księgar- 
ni G. Centnerszwera; Marszsłkowska, Nr 73. (2—3) — 2799 — 


a 6 M ——------araareeŃ>-—.. ĘĄ —.....------.............-ż.LLL. 
Księgarnia S. RUBINSZTEINA przy ulicy Nowy:Świat Nr 7, zakupiła całe 
wydanie drieła podt tełen: Nowy WykładEkonomii Politycznej 
przez A. Batbiego, tłomaczenia W. S rażyńskiego w Krakowie, którego dawna cena była 
‘rs. 3, teraz zaiżą a rs. 2 Takowe tak wtej Księgarni, jak i we wszystkich znaczniejszych 
'Księgerniach tak w Warszawie jak i na porin nabywać można. W tej samej Księgar- 
ni przy ulicy Nowy-Świat Nr 7, są do nabycia dzieła następ"jące po zniżonej cenie; 
1. Zycie w Parzfi Cześnikiewicza, dawniejsza cena rs. 7 kcp 20, obecnie rs. 2. 
2. Encykiopedja Umiejętności Pclitycznych, przez Roberta Mohl, 2 tomy, dawniej 
rs. 3 kop. 60, cbecnie rs 1 kop. £0 
3. Dzieje panowznia Fryderyka Augusta 2-gr, przez Księdza Pa'thenay z 7 rycina 
mi, dawniej rs 3 kop. 60, obecaie r”. l kop. 20. 
4, Życie Fryderyka Wielkiego z 12 rycinami, dawniejsza cena rs. 3 kop. 60, obecnie 
rs. 1 kop. 20. . 
. 5. Kronika Wiganda z Marburga, przez Ed. hr. Raczyńskiego, dawniej 3 talary, wy- 
dzenie Poznańskie, obacnie rs 1 kop. 20. 
| Znaczenie i Wewnętrzne życie Zeporoża, z 4 mappami M Głliszczyńskiego, daw- 
niej rs. ?, obecnie kop. 75. 

„ _ W tejże Ks'ęgarri utrzymuje się czytalnia zdzieł najzowszych Polskich, Francuzkich, 
Niemieckich złożona, po kop. 30 miesięcznie.— Taż Księgarnia jest zaopatrzona w rozmaite 
dzieła treści naukowej historycznej, które za niaka cenę sprztdaje, oraz nabywa i przyjmuje 
w zamian rozmaite dzieła. - (1—3 


il- 


PE 


W Księgarni i Składzie Nut 


MAURYCEGO ORGELBRARDA 


wprost posagu Kopernika, 
znajduje się na składzie głównym dzieło p. t: 


DON KARLOS KRÓLEWICZ HISZPAŃSKI, 


Szkie bijograficzno historyczny, przez 


JANA KARŁOWICZA, D-ra Filozofii. 


Cena Rs. 1 Kop. 50. 

A Wauk Karo'a V, a syn Filipa IL Don Karlos, jestto jedna z ówych zagsdkowych 
i mało przez historyków wyświeconich postaci, które pućci zrebili bohaterami, a historycy 
znowu zostawili w zamglopem Świetle, nie wyjaśniwszy dostatecznie stunowiska historyczne- 
g0, jeśli j:kie zajmowały, lub jeśli im jakie dworacy przez pryzmat intryg zakreślali.- Au. 
tor przedstrwia nam Dou Kariosa, A :a nm panowania Filipa II, tar ponętnie, że mało 
która książka czyta się z takiem sjeel m, jak niniejsza. Autor w docznie z zamiłowaniem 
pisał ję, a przyticza faktı ze źródcł, wiele światła rzucających na Don Carlosa, a mało 
gdzieiniziej z owej epvki tego kraju dotkaiętych. —4899— (1-2) 


Dnia 26 Marca {7 


a + 


Kwietnia) 1873 roku. 


| 20080600 000000000%0205600800 


di AJENCJA JENERALNA © ; 
© Rossyjskiego Towarzystwa Ubezpieczeń od Ognia 
@ założonego w roku 1827 z kapitałem 
Qeowten”y nanni ijapnny nun RP 


z funduszami rezerrowemi przeszło 
nnn i ijapzn meun blä sre 
ma honor podać do wiadomości publicznej, że Wielmożny 


A, MORŻYCHI 


mianowanym został Ajentem Towarzystwa na miasto Włocławek i okolice, 
i władaym jest przyjmować w gran cach ustawą i instrukcjami wskazanych, ubez- 
pieczenia ruchomości, towarów, produktów rolaiczych, jak niemniej wszelkiego ro- 
dzaju bodynków. -D. ROSENBLUM. - 

„, W pow.łaniu się na powyższe ogłoszenie, niżej podpisany ma honor zawiado- 
mié osoby interesowane, że biuro Ajencji Rossyjskiego Towarzystwa Ubezpieczeń 
od Ognia, założonego w 1327 r., otworzył w m. Włocławku, przy ulicy Szerokiej i 
tamże przyjmuje w każdem czasie do nbezpieczenia nięruchomości, wszelkie inwen- 
tarze żywe i martwe, zboże w snopie i ziarnie, pasrę 1 słomę, maszyny i narzę: 
dzia rolnicze, aparata gorzelniane, olsjąe i bcowarne, meble i wszę ką ruchomość, 
© słowem to wszystko, co w zakres Towarzystwa wchodzi. zapewniając przytem aku- 

ratrość i szybkość w działaniu. —Ajent Apolinary Morżycki. (1—3) —2947— 


BG©38©©6©66260000 S88868 ©0980 
Źródła Adelhajdy woda zawierająca Jodo-Brown 
W HEILBRUNN W GÓRNEJ BAWARJI 


> Ta słynna i od lat wielu wypróbowana woda mineralna, posiadająca moc uzdrawia- 
jaca, z przyczyny korzystnego połączenia cząstek w skład jej wchodzących, której nalewa- 
nie już się rozpoczęło, wysyłaną bywa przez właściciela Morytca Deblera w Mona- 
chjum (Mitcher), zresztą dostać jej możsa po większej części w znaczniejszych handlach 
zajmujących się sprzedażą wód mineralnych. (1—1) - 2370 -—- 
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ś FABRYKA MUSZTARDY 
Ja © BERLIUSKRIEAD, 


dawniej Dra F. BETZHOLD w Warszawie, 


przy ulicy Rymarskiej, Nr 2 nowy, wprost Banku. 

Poleca się z rozmaitemi (znanem ze. swej dobroci) gatunkami Musztardy na 
sposób francu:ki wyrabianej, której cona jest 25 do 60 kop. za słoik, 2 rs. 40 kop. 
do 5 rs. 50 kop. za tuzin, 2 rs do 7 rs. za garniec i !0 i 75 kop. za fant angiel- 
skiej lub sareptskiej: tamże dost é można Octu Winnego z Bordeaux, butelka 
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PAPAI EE | PAPPAS EIA 


i 15 kop. Na nadchodzące sw'ętą codzień dostać można Drokaty. aabeltowych 
( 1565 — 


zz © 


APARATA DO WYRABIANIA NAPOI GAZOWYCH 
S. MBA WĘ/UB.H$G 


MECH NEK A-KAOWSTaU FA TORA 
Browót wynalazku 5. 6. D. 6. 
210 BOUŁREYARB YOLTAIRE W PARYŻU. 


Aparata proste, silnie zbudowane, op.trzone narządami do korkowania i ściągania 
nepoi gazowych do syfonów, zajmująca niewiele miejsca i posiadające miożliwe zabezpiecze- 
nie przeciw eksplo jom, łącząc w sobie najdogodniejsze warunki ze wszystkich aparatów 
perjodycznych. 


Nr 1 o 25 but. wyrabia 300 s;fonów dziennie, koszt. 575 fr. 
Nr 2,0 85 , px 0 = rf „675 fr. 
Nr 3050 ,, „o 550 , 1 " 115 fr. 
NEA 0. 10o s „00 si a u. i A ER 
CENY SYFONOÓW: j 
O pilnai tłoczni: : „. «.« «:0%. 902 2 fe 40 cert. 
Q”małej Ujori. 346 4293 05 2 fr. 25 cent. 


Półsyfony o 10 cestimów taniej. 
Syfony na żędanie mogą być stemplowane fir. Figi 
mą zabywcy. 


APAPATA- NIEUSTANNE 


wyrabiające od 810 do 600) syfonów na dzi: ń, 


- Nr 0, wyrabiający 800 syfonów ra dzień...... 
"Nr 1. ss 1400 butelek, lub 1000 syfonów 
m UE dziennie, z dwoma rarządami do ściągania 
<a = W AŃOOY rod AOS APTE E S fr. 
Nr 2, wyrabający 1500 syfozów dziennie, poruszany ręcznie i za pomocą 
dwóch Korb...1.44+02+- 0. E bowie Z wez CPOO 40 oo E k 1500 fre. 
Taki sam wpra%iany w ruch dźwigaią, w o dwóch blokach, wyrabia 
daiencie 3000 ARNOT. cei oaa aera n NE ie o e T a 2000 fr. 
Nr 3, wprawiany w ruch ćźwignią wyrabiający dziennie 4000 syfonów...... 2500 fr. 
Nr 4, wyrabiający ¿000 syfonów dziennie...............es.harassiere> 3000 fr. 


Spie:sa i Mrozow- 


Sprowadzać można za pośrednictwem PP. Ferd. Aug. Gallego, 
(+ —10) — 2138 — 


skiego w Warszawie i PP. Marcińczyk braci w Kijowie, 
Potrzebna jest W ma ątku Szrzany, powiecie Gostyńskim: 


B | | dwie mil od stacji Kolei Żelaznej Ku'no, jest 

h > A | do sprzedania 
«5 N TI 

do Magazynu F, Jaskułoe skiej, ulica Miodo. 30 W 0 {i Ó w ? 


| 
| 
wa Nr 483, zupełnie uzdatnicna do sukien. | 
— 2944 - (1—3) — 2900 


dobrze utuczonych. (2—3) 


EE U EL A US$ 


ROSYJSKIEGO TOWARZYSTWA UBEZPIECZEŃ 00 OGNIA 


STAN CZYNNY. 


Gotowizna w Kassie Towarzystwa i Banku Państwa 

Zaliczenia na papiery publiczne . BZEROAE, .., . , 
Papiery publiczne wartości imiennej rubli srebrem 5,394,550 wynoszą 
Dom Towarzystwa i urządzenie biur. . . . « s 5 : : + » + 


Różne wierzytelności . 


Kapitał akcyjny 
Fundusz rezerwowy 


Zachowano na wynagrodzenie niezlikwidowanych poża- 


rów w roku 1872 . , 
Należności różne . X 


założonego W roku 1827, po dzień 31 Grudnia 1872 roku. 


x 


„ . . Rs. 815,280 k. 25. 
» - ,000 by CZ 
w 5,090,663 ,„ 66 
» 93,000 ST 


w. 198,788, „ 97 


STAN BIERNY. 


Rs. 6,036,682 k. 88 


, . . Rs. 4,000,000 k. — 


„ 1,265,252 


3 


„ 55,745 


k. 67 


109,979 k. 72 


k. 38 Rs. 5,430,977. k. 77 


czysty zysk na rok 1872-Rs: -605,705 k, 11 
Ogół pobranych składek w roku 1872 . . . « «. « « 1 1 r 4 : - 


Ogół składek za reasekuracje. . -« - - « « « » 1 «1 + 1 
Ogół wynagrodzeń za pożary w roku 1872 po strąceniu reasekuracji . 


ROSSYJSKIE 


Rs. 3,024,979 k. 84 
109 15468811 „34: 
„ 856,833 „ 82 


= 


 MVARALITYJ OBRZPIAKZGÓ OD OGNIA 


ZAŁOŻONE W ROKU 1827, 


przyjmuje ubezpieczenia miejskie, wiejskie fabryczne, tak ruchomości jako i nieruchomości, po składkach umiarkowanych. 
Przy ubezpieczeniach ciągłych TOWARZYŚTWÓ ustępuje znaczny rabat, UBEZPIECZENIA KRESCENCJI zawiera ne być 
mogą z perjodycznym ubytkiem, zapewniającym znaczną oszczędność dla ubezpieczonych. 
Opłata assekuracyjna może na żądanie stron być rozłożoną na raty. 


KAPITAŁ ZARŁABOWY TOWARZYSTWA 
Cztery miljony (4,000,000) rubli sr. 


FUNDUSZE ZASOBOWE 


- przeszło miljon (1,000,000) rubli sr. 


Znajdują się częścią w gotowiźnie, częścią w procentowych papierach publicznych, deponowane w BANKU PA ŃSTWA 
i najlepszą dla ubezpieczonych przedstawiają rękojmię. 
Polisy oryginalne wydawane są na mocy szczególnej plenipotencji przez Ajencję. Jeneralną w Warszawie. Likwidacja 
strat przez pożar zrządzonych uskutecznia się z największym pośpiechem na zasadach słusznych; W razię sporu, Towarzy- 
stwo poddaje się wyrokom tutejszych Sądów iw tym celu obrane ma zamieszkanie prawne w Biurzę Ajencji Jeneralnej na Kró. 


w Warszawie przy ulicy Długiej pod N-rem 590 (nowy 1:). 
AJENT JENERALNY 


D. ROSENBLUM. 


lestwo Polskie 


(1—3) -2920 — 


Syndycy tymcząsowi massy upa- 
dłości Wincentego Jędrzejowskiego. 
Podzją do publiczei wiadomości, iż w dniu 
27.1 23 Marca (8'i 9 Kwietnia) r. by, o gc- 
dzinie 3 ciej po południu, sprzedane zostaną 
rzez pabliczną licytacją różne wina w han- 
dla pod firmą Bolesława Jędrzejowskiego 
w- Warszawie pod Nr-10%8c, cgzystującym, 
a to za gotowe zaraz po zalicytowania płacić 
się mające pieniądze. — Warzawa d. 24 Már- 
ca (5 Kwietnia) 1373 r—Rydzewski Adw. 
E- Heri —2964 (1- 1) 


AbSSADNEA 
młoda, z prowincji, posiadająca dobrze język 
rusk‘, początki f'ancuzkiego, kaszyczne nau- 
ki, także roboty ręczne, poszukuje cbowiąz: 
ku do zsrządu domem, 1 b jako Sklepowa. 
Osoby interessownue, raczą zostawić adressa 
w Redakcji Kurjera Warszawskiego pod lit. 
W. M. *' 12949 — a 1 


z kompletaem urządzeniem i jeszcze na mitj- 
sca zostające, wraz, z wagami, gwichtami, 
beczkami i t. d, zaraz do odstąpienia. Wia- 
<lomość pod Nrem 301, 2948 — (1 1) 


pio że ska KK dA A RACZ S 0 ATA AC 

Ktoby miał do cdstąpienia Folwark lub 
dzierżawę wieczystą, od dzies 90 do 
150 (włók 6 do 10) rozległośc., albo też 
dzierżawę długoletnią, z inwentarzem, 
raczy się zgłość po bliż:zą wiadomość na 
alicg Nowy-Świat Nr 18 nowy, cficyna prawa, 
mieszkania Nr 26, na dole, odjgodziry 10 do 
3.ej. —2962 — U 3) 


oqaman ZE Z AA. 


Zaświadczam niniejszem własnoręcznym 
podpisem moim, że należność jaką mia- 
łem u p. H. Fiszmann podług rewersu blanco 
z dnią 7 maja 1371 roku przez p. Fiszmann 
wystawionego csłkowicie odebrałem. Rewers 
ten u mnie zaginął, a zatem gdyby przeze- 
mnie lub też inną osobę został znaleziony, 
żadnego znaczenia i wartości mieć nie bę: 
dzie, a w dowód kompletnego unieważnienia 
tegoż rewersu Świadectwo niniejsze p. Fisz- 
mann wydaję, co własnoręcznie pisuję. 

W Petrokowie, dnia 1 Kwietnia 1873 r. 


B. STERNFELD. 


student Uniwersytetu lub 
Student klassy VII, 


potrzebny jest zaraz'dla przygotowania chłop- 
czyką do szkół. Zgłosić się można w godzi: 
nach po południowych, na ulicę Zórawią, Nr 
9, na 2 piętro, w oficynie lewej. 


PBAKTYKAN(I 


do gospodarstwa i gorzelni potrzebni są. In- 
| teresanci zechcą się zgłosić liszownie do dzier- 
| żawcy Szymanowakiego, przez Grójec w Ko 
| zietołacb. > 


-A 


d? sprzedania 
2i 


Tamże jest 


500 OWIEC 


i 13 Tryków poprawnych. ` 
957 — (1—3) 


| 


/. — Polecam na nadchodzące Święta wyro- 
by własne: Piwo stołowe, Bawarskie, Balva- 
tor, oraz -Porter zwyczajny i dubeltowy. 
Upraszam vprzejmia o rychłe zamówienia, 
abym mógł należycie Szenowną publiczność 
obsłużyć. Z uszanowaniem 


DIG6MUNT SZELIGOWSKI, 


Plac Ś-go Aleksandra Nr 1274 (5 nowy). 
—06— (3—3) 


Przy nadchodzących Świętach 


poleca się znane i od lat wielu renomowane: 


PIWO 


TENCAUNSKIE 


z gai Seg a przez Dwór Austrjacki 
Browaru, które dotychczas wek hej pięć 
medali z różnych wystaw Earopejskich, szcze- 
gólniej zaleca się piwo zwane Bock, które 
zastąpić może miejsce porteru angielskiego. 
Sprzedaje się w większych i mniejszych par: 
tjach na butelki, w składzie głównym przy 
ulicy Długiej Nr 557, nowy 32 (Potkańskie). 
Tamże jest do eprzepania 409 centnarów 
Gwożdzi belkowych kutych (Flossniig 11) 
w większych i medal partjach. 
= z 1 


z A 


W Drukarni „Kurjera Warszawskiego. *— Plac Teatralny, Nr 473c (nowy 5).— J[osBoxeno Iiezsypon. 


OGRÓD POD WARZYWO 


na Pradze, przy rogu ulic Brukowej i Moskiew. 


skiej, pod Ne 388. naprzeciw Straży Pożar- * 


nej, jest do wydzierżawienia. Wiadomość 
u rządcy domu pod Nr 2—247/3, przy ulicy 
Nuwolipie, obók gmachu po b. Komissji 
Spraw Wewnętrznych. 
. 2942 — (1-8) 

Də sprzedania Suknia nowa jedwab 

czarna; za ra, 28. Kafta koronkowy 
czarny podszyty materją, za rs. 6.. Dwie 


‘sztuczki na Suknie mater,i wełnianej kolo- 


ra jasniego, po kop. 50 łokieć, Dwa lich- 
tarze fabryki Frageta, za rs. 6. Neces- 
saire paryzki do robot damskich, za rs. 6. 
W sklepie p Nahse na Krakowskim-Przed- 
mieściu Nr 34, mai Saskiego Placu. 
—295: (1 -1 


Nowo otwcrzony Handel 


Towarów łokciowych, 


przy ulicy Ś to Krzyzkiej, drugi dom za 
cuki rnią, Nr 3 nowy. 
PAY wełniane na suknie, ło-* 
kieć od kop. 20 20; Kamloty od 20 
do 30; Perkaliki po k. 12, 15 i 18; 
Płócicnka szkockie po k. 14; Per-. 
kale białe od k. 10- $0; Mora czar- 
na po k. 40; wszystko to z fabryk kra. 
jowych. Zagraniczne materjały 
w najnowszych wyrobach i kolorachod 
kop. £0 do 75 za toxics R. Elsner. 


—6) e 


BRYCZKA 


wybita skórą amzrykeńską na resorach, i 


ww V A 
na żelaznych osiach, w dobrym stanie, są 
do sprzedania. Róg Senatorskiej i Bielań- 
skiej Nr 16, stróż wskaże — 29.9 - (1—3) 


Jest do sprze lania 


WOLANT 


w kształcie Amerykana, lekki, na 4 050- 
by, z przyrządem do jednego i pary koni, 
oraz Uprzęż Angielska na jednego konia. 
Wiadomość przy ulicy Elektoralcej Nr 3%, w 
stróża Wojciecha. -- 2800— (3 3) 


DOVA 
GARNITURY MEBLI 


mahoniowych, w dobrym stanie, jest do.sprze- 
dania ze zmiany, w Fabryce i Magazynie 
Mebli F. Ostaszawskiego przy ulicy Nowy- 
Świat Nr 52 nowy, za cenę przystępną: 
-'1746— —k 


Z powodu wyjazdu, jest do wynajęcia każ- 
dego czasu Pokój z przedpokojem, z mebla- 
mi ną 2 piętrze ou frontu. 

Różne meble tamże są 
do sprzedana, jako to 
krzeseł, krytych ciemnozię- 

: lonym aksamitem, biurko i 
konsolą, (raz szafka przed łóżko, mahonio- 
we; sof na sprężynach, kozeta sąfis nem kry- 


ta, toaletka z lustrem, pułki * do sklepu lub- 


do Hatch dwie lampy i kinkiety do nafty, 

przy ulicy Bielańskiej Nr 6,- naprzeciw Ho- 

telu Lipskiego na 2 P ętrze, Nr 17 mieszka. 
i —3967— 1-3) 


W dobrach Młociny, pięć wiorat za rogat- 
ką Marymontcką położonych, są do najęcia 
Różne lokale mniejsze i większe. 
Bliższa wiadomość na miejscu. p 
3-0) 


Mieszkanie Kawalerskie, 


w środku miasta do wynajęcia, za rs. 200 rocze 
nie. Wiadomość u Mecenasa Leo, przy uli- 
cy Dłogiej Nr 17 nowy, zrana do 10, po 
obiedzie między 6 a 7.  —2954 -- (1—1) 
Ek OJ Ć DeF 
jeden z meblami, na pierwszem -piętrze od 
frontu, z oddzielnem wejściem, do wyRajęcia 
każdego czasu. Wiadomość w domu pod Nr. 
454 przy ulicy Senatorskiej, numer nowy 3, 
w m eszkańiu pod Nrem 12 lub n Rządcy 
2961 - 


"WM POKOJE 


z kuchnią, lub dwa pokoje bez kuchni z me- 
blami, do wynajęcia od 10 Kwietnia. Ulica 
Senatorska 1 róg Podwala Nr 2, nad Cukier- 
nią Kadecza. (1—3) 


=2956 
SR PO BSRR RER 
Od dnia 1-go Lipca r. b. jest do wy: 


è nsjęcia, przy ulicy Rymarskiej Nr 8 


| Obszerny SKLEP 
R 
» 
a 


z dwoma Pckojam:. Wiadomość tamże 
u Rządcy domu. (2—3) — 287 


SLE 626 E OPONY 
(Patrz Dodatek 2-gi)., 


Dnia 7 Kwietnia 1873 roku. 


W. KSIĘGARNI I SKŁADZIE NUT 


MAURYCEGO ORGELBRANDA 


znajdują się na składzie głównym dziełka 


Antoniego 0drowąża Kamińskiego: 


Gramatyka języka polskiego. Cena z 75 kop., zniżona na 371/, kop. 
H x w e sj i skrócona. Cena z 60 kopa zniżona na 30. 
Abecadlnik, ra pomocą którego najwięcej w dwanaście dni można nauczyć slę 
czytać po polsku. Metoda nowa wymyślona, ułożona i na praktyce stosowana przez samego 


autera Cena z 10 kop., zniżona na 71/3. 


Sto bajeczek z różnych autorów wyjęte, 28 kop. (2—3) — 2898 — 


KSIĘGARNIA 


S. CZARNOWSKIEGO i8*| 


w Warszawie, ul. Chmielna Nr 8 
otrzymała na skład główny i poleca nowość 


FORA DARWINA 


. . , 
i Hipotezy Haeckel'a 
wykład ja: z wielu drzeworytawi w tekście 
na kop. 45 (złp. 3). 
Nabywać można we wszystkich Księgar- 
niach. —2561 — (2—3) 


W dalszym ciągu 


| BIBLIOTEKI 
RZEMIEŚLNIKA POLSKIEGO 


wysało dzieło pod tytułem: 


PRZEWODNIK DLA MULIRZY 


<zyll krótki zbiór najcelniejszych wiadomości 
do nauki malarstwa należących, z 214 drze- 
wo: i w tekście, podług najnowszych 
źródeł; z zastosowaniem się do potrzeb miej- 
scowych, — ułożył : 


Wład. Hirszel 


rs. 1 kop. 50. 
Skład główny w księgarni GEBETHNE- 
RA i WOLFPA w Warszawie. 


Księgarnia 
GEBETHNERA I WOLEFA 


w Warszawie, 
otrzymał na skład główny dziełe p. t: 


CNEA JAM 


Piotra Chmielowskiego, 


kop. 50. 

Treściwość wykładu, jasność wyrażenia za- 
lecają to dzieło, jak w ogóle wszystkie tego 
autora gprace, niejednokrotnie już ocenione 
należycie przez najlepszych krytyków naszych. 

2001 = (4—6) 


KURS HISTORI 


wieków średnich 


napisany przez 


TADEUSZA KORZONA. 


dcłaczeniem 4 mapp histórycznych i 25 ta- 
blic genealogicznych. — 
Tom wielki 554 str. obejmujący 
Cena rs. 2 kop. 50. Z przesy łzą pccztą ra. 
2 kop. 75. Skład główny w Księgarni i sHła- 
dzie Nut Ria ha elbranda, na: 
przeciw posągu Kopernika. 2586 - (2—2) 


LICYTACJA 
WIN WĘGIERSKICH, 


przy ulicy Dłagiej pod Nrem 544a, w piwni- 
€y, odbywać się będzie w tym tygodniu we 
Środę i Czwartek, a na przyszły we Wtorek, 
Środę i Czwartek, poczynając od gò. 4 po 
poładniu. Ejchler Komornik. * 
—2693— (2-2 p. Sąd. Ap. 


AGRONOM 


galicjanin, lat 40, bezżenny, wykształcony ta. 
oret. i praktyczaie, daw. dzierżawca, obecnie 
od kilku lat trudaiącysię zarządem majątków 
ziemskich w Królestwie, poszukuje posady od 
go Jana r.b. jako Raądca Dóbr. Bliższych 
szczegółów ndzieli Redakcja Kurjera War- 
szawskiego, piśmiennie zaś porozumieć się mo. 
żna z kandydatem adresując Z. Z. poste re- 
stante, PNIEWO, —2613- (3-3) 


Daia 31 marca w Śrsdku miasta oddany 
został do zreperowania uszka 


ZEGAREK 


srebrny; z powodu nieznajomości miasta wła- 
ściciel trafić niemoże; uprasza się pana któ- 
ren wsią? do reperacji o oddanie na ulicę 
Widok Nr 11, mieszkania 3, za zwrotem na- 
leżności i kosztów, inaczej uważanym będzie 
jako przywłaściciel cudzej własności. 

— 2714— „ (3-3) 


FRANCUZKA i kilka NIEMEK 
posiadające muzykę i śpiew, jęz. angielski i 
francuzki, są natychm.astowo do umieszcze- 
mia w rekomendac : guwernantek i guwerne- 
rów, ulic» Niecała Nr 10 na dole. Tamże 
są do umieszczenia Polka z francuzkiem, 
EE muzyką na Ao plśce) i 

ncuz ro ty z org muzyką. 
- dode 7 5 (5 -6) 


Poszukiwaną jest zaraz 
0 0—_ 1.0 3 3 W. W 


na wieś, o 3 wiorszty od Warszawy, mogą ca 
zająć sig przygotowaniem dsóch chłopczyków 
do klassy Ii II szkół Rządowych. loforma- 
cją powziąść lub warunki złożyć można, w do- 
ma Nr 20 przy ulicy Ogrodowej, mieszkania 
Nr 2, ma dole od frontu. —2455~  (3—3) 


Wiadomość dla W. Panów Właści- 
cieli domów. 

Ktoby z W. Panów potrzebował, zaraz lub 

od 1 Lipca r, b 


RZĄDCY DOMU 


do utraymywania meldunków; a wrazie ży- 
czenia, do zupełnego zarządu, z wszelką 
gwarancją, za umiarkowane wynagrodzenie, 
raczy swój adres złożyć w Redakcji Kurjera, 
pod mcjemi literami K. B; G. 

— 2910 — (2—3) 


Potrzebni są 


KOMISSANCI 


w interesie, który nie w a żadnego spe- 
cjalnego usposobienia, lecz tylko obszernych 
stosunków i znajomości. Osoby mające chęć 
podjąć się takiej agentury, zechcą wejść 
w bliższe porozumienie, z domem handlowym 
pod firmą Laz. Sams. Colm w Hamburga. 


POTNI 


uzdatnione, mogą znaleść natychmiast zatru- 
dnienie za przyzwoitem miesięcznem wyna- 
grodzeniem 

w PRACOWNI 


Strojów i Sukien Damskich 


WANNY SKA 


Krakowskie-Przedmieście Nr 63 nowy. 
aa (3 


Potrzebne są 


FRAWNINAY 


do roboty sukien, podręczne i do nauki, przyj- 

mują się też tam wakólkie roboty sake: 

Nowy Świat pa do Barcickiej. 
667 - 


Potrzebne są 


PANNY 


pedroczne i do nauki, do szycia bielizny. 
iadomość w sklepie W. Lipowskiego i Ski 
Nowy.Świat Nr 29, (róg Chmielnej). 


PACIT 


w pastwiskach rozległych, do wypuszczenia 
od Ś-go Jana b. r., z kilkudziesięciu krów, 
w dobrach Rodlin, sytuowanych pod Biało- 
brzegami (nad Pilicą), odległość od Warsza- 
wy mil 9, od Radomia 4. Wiadomość na 
miejscu, albo przy ulicy Wareckiej Nr 1 nọ- 
wy, mieszkania ® —2840 — (2—3) 


r 


Przy 


||| Ov DODATEK „ KURJERA WARSZAWSKIAGA N, 70. 


Poniedziałek. 


Dnia 26 Marca (7 Kwietnia) 1873 roku: 


JA WOVA 
A. ŁAPIŃSKIEGO 


rzy ulicy Wowy-Swiat, Nr 74, w rost 
34 święte-Krzyzkiej. TEKS 


Jak w poprzednich latach tak i na nadchodząca święta 
Wielkiejnocy, Piekarnia Nowa dostarczać będzie do wszystkich 
swych sklepów: Baby, Mazurki i różn» Placki jak i Torty 
najstaranniej wyrobione, po rozmaitych ceaach. Gdyby wszakź. 


ragn gł mieć też ciasta w nadzwyczajnej wielkości dostarczone, lub ubra- 
ie podług swe 
Nouy Swiat w domu Nr 74. 


gustu, raczy zrobić stosowne zamówienie, w sklepie głównym przy ulicy 


Filje Piekarni nowej znajdują się: 
ulicy Rymarskiej w domun Nr 14 
sa © bowskiej „n: s, Nr 24. 
„,  Elektoralnej „ „ Nr 6. 
5 bia twe » » Nr 4. 
kowskiej 


7 hera i » -3 kz 
;, Twarde r 10. ` 
x Hożej p Placu Ś-go Aleksandra w domu Nr 5. 7 


„s, Królewskiej w domu Nr 3. 


R Leszno » ” Nr 17. | (2—3) — 2831 - 


HUILE et POMMADE 


MEDULLINE 


Fréparées 


ZAKŁAD 


GOTOWYCH UBIORÓW MĘŻKICH 
FELIKSA  POBROWOLSKIEGO, 


zaopatrzony został w robotę gotową, to jest 
Palta letnie z materjałów modnych i świe- 

cenie rsr, 13, oraz garnitury: Ža. 
podnie i Kamizelka, po rsr. 19. Przyj- 
muję także i z powierzonych mi materjałów, 
po cenie bardzo umiarkowanej. Ul ca Prze- 
jazd, Nr nowy 3. Sosa PAY jest 


$ZULB 
KOLOROWE 


z kretonu francuzkiego, w rozlicznych desə 
niach i wielkiem wyborze, poleca: 


Skład Bielizny Nowości 
MAURYCEGO REICHEL, 


ulicy Wierzbowej Nr 474/5, gmach Tea: 
Gady. = —2723 — ’ (8—3) 


Fabryka Parasoli 


i wyrobów tokarskich, egzystu- 
ca przy ulicy Krakow.-Przed: 
em 19/417 blisko Poczty, prze- 
niesioną zostałą ze sklepu na 2 piętro, w tym 
samym domv; przyspcsobiła Parasole i Para- 
towe, oraz przyjmuje do pokrycia 
ie reperacje, o czem mamh onor Sza: 
nowną Publiczność -as taj — K. Tay- 


Oskar Mantey i Antoni Wiercińsk', były zarządzający warsztatem uk dJ. 
Blunka, założywszy z początkiem r. b. Fabrykę i Magauya wia 
kiego pod firmą: Oskar Mantey i Społka, przy ulicy Tłomackie, Nr 570 (71) 
zaopatrzyli Skład swój na nadchodzącą porę wiosenną, we wszelkie gatunki obuwia, 
odznaczające się tak dobrocią materjału, wykwintnem wykończeniem jako i przy: 
stępną 5 czem polecają się łaskawym względom Szanownej Pabliczneści. 

—3) 


przy ulicy Nowy-Świat, Nr öl nowy, wejscie przez sklep od frontu. 

Po cenach u e 
sandrowe, orzechowe i mahoniowe, Szeslągi kryte safjanem i skórą amer,kińską w naj 
lepszym gatunku, Kozetki, Fotele, Foteliki, Toalety, Łóżka, Umywalaie z marmarem i 
inne rozmaite, Szafki nocne z marmurem i inne, Stoliki pod Samowar, Biurka mahonio- 
we, orzechowe i jesiomowe, Szafki mniejsze, Kradensa, S:oły ob adowe, Stoliki do robó: 
damskich rozmaite, Materace włosiane zwyczajne i sprężyaowe; materace z morskiej 
trawy, materące słomiane it. odobne rozmaite. z któremi się poleca. 


MCOMP. MPMHTUW ZK UJED. 


Pour aszouplir les cheveux, ces deux produits doivent se trouver sur toutes les 


par ED PINAUD, Parfameur Chimiste, fournisseur patentć de 8 
M. la Reiae d'Angleterr", 57 Bt. Strasbourg Paris. 
Se trouve chez tou” les principaux Parfumeurs et Coiffeurs. (6—12) — 376 — 


Korzystny interes! 

SKLEP pieczywa i wiktuałów gu- 

stownie kady, z wszelkiemi utensyljami 

i towarem, jest do odstąpienia każdego czasu. 

Wiadomość przy ulicy Elektoralnej Nr 4 no- 
i —3762 — (3—3) 


036600. 


t 
Otwierając w m. Ojcowie z dniem 1 Maja 
r. b. Hotel pod nazwą Łokietka, mam ho- 
nor zapewnić, iż goście odwiedzając to miej- 
sce, znaleść mogą, w tymże hotelu wszelkie 
potrzebne udogodnienia, z czem mam honor 


polecić się, KONONOWICZ. 
Tamże są mieszkania dla osób fami- 
lijnych. —2810 - (3 -3) 


do sprzedania, 

przy moga alo Chmielnej g żył pla- 

cu wznieść się m go doma rem 

1549 a, b, 1. s aeoo = 

do wynajęcia w domu W. Fuksa, róg Brac- 

kiej i Żórawiej, 2 piętro, Nr mieszkania 12. 
—2187— ài (3—3) 


Przy ulicy Chmielnej, wprost pałacu Komo- 
ry pod Nrem 1540 (42), jest do sprzedania 


"PALTONIK 


syberynowy aksamitny fijołkowy, w -bardzo 
98— (2 -3) dobrym stanie, za rs. 11. —9741— (3—3) 


| ES EEC BACA NĆ zalactala:1 


— 2635 — 


BRAGA se Blad. dynia | 


Msgazyn Mebli Jana Olsztyńskiego, 


kowanych sprłedaje różne mable, jako to: Uaraitury pali- 


13—12) —2451 — 


6. e y R 
4 i 
BW 


4 ADA PZW WAY ONO O VON TNT O 
< w", r, A . SY SA - V NZ NJ v v 


 PERFUMERYA WIKTORYA $ 
: RIGAUD & C" 


m A 4. 


4 ULICA VIVIENNE, 8, W PARYZU 

D Dostawcy <zabrewetowani 

s J. K. M. KRÓLOWEJ HOLENDERSKIEJ 
D i wielu innych panujących dworów 


—am 


NOWOSCI KAŻDEJ PORY ROKU 


Specyalnie zale cane osobom dbającym o wykwininą gotowalnią i przywięzującym 
wagę do wytwornych perfum. 


D 
FL WYTWORY 2 YLAŃGYLANG WYWÓRY RÓŻNE 
TOLUTINE 

Nowa woda toaletowa z kwiatów Algier- 
skich i bałsamu Tolu. i 

4 MYDŁO MIRANDA 
Ze soków liliowego i głowiastćj sałaty ła- 
godzące i udelikatniające pówłwkę cielesną. 
EXTRAIT DE KANANGA i 
Perfumy do chustki donosa wytworzone 

przez dyśtylacyą Pirus Japonica. 
EAU ve FLEURY ne LYS RIGAUD 

Biėli i udelikatnia płeć. 

OLIWA. 1 POMADA MIRANDA 
Przeciw wypadaniu włosów, pobudza 
rost włosów nagłówie, nadając im deli- 

atność, miękość r połysk. 


D 

>  Extrait Unona odoratissima wytwor 
© sprówadzony z Mabilli i prżygolowany 
P specialnie w naszćj fabryce. 

> 


BO 


EXTRAIT D YLANGYLANG 

BOUQUET DE MANILLE 

MYDŁO YLANGYLANG 

WODA TOALETOWA YLANGYLANG 

POMADA YLANGYLANG 

OLIWA YLANGYLANG 

FIXATORY YLANGYLANG 

POUDRE DE RIZ YŁANGYLANG 
COLD-CREAM YLANGYLANG 


POSTY ać 
SPOPOYBYÓWOPOWN P 


Dostać można w Zakładach Perfumeryjnych i Peru 
Poohoreckiego. i Aleks. Lipink w Warszawie. i 


TEGOROCZNY 


PRAWDZIWY 


i nader przyjemny w smaku 


MAKI 


ony i spógobien Wo użytku lekarskiego, zalecany przes najznakomitszych‘ le’ 
oid da e nadszedł do Skłndu 'Aptecznego 


LUDWIKA SPIESSA, 


przy uficy Sezatorskiej Nr 464/5, obok Kościoła Św. Andrzeja, na placu ratu 
ETRE się tamże,-oraz we wszystkich znaczniejszych Aptekąch Cesarstwa i Królestwa 
00 cenach stałychina rok bieżący znacznie zniżonych. 

< NB Dla uniknięcia naśladowań, każdą fłaszka opatrzona jest etykiętą i 
metalową z firmą zakładu. (25 - 0) — 11,000 — 


"WW «b MP” ww ab 


ŻĘ vy Ni T a A 3 88.4354 Av, AN WA 4 u 
PNZ TA TA NZ N S7 Y LA 


karskich Panów 
—363— ją 


i ski 
zew i Porter krajówy, których zakład od lat siedmiu istnieje. Piwa te zyskały u- 
znanie Publiczne pod względem dobroci i zdrowia. 

Właściciel zakładu przypómina Się i zarazem uprasza Prześwietną Publiczność, aby 
na nadchodzące Święta zamówienia swe wcześniej usłruteczniać raczyła, a to dła możności 
zadawalniającego obsłużenia, Ulica Bednarska, dòm Towarzystwa Dobroczynióści, 

(3-6) — 2836 — w. K. 


So 4  +<=„TERT = EJ 
a B t c 
ys o o 
A) spei 
e o z 
ZES 3* 4 "b 
AE 2p 3 
o © A. Bu 2 
Ś  E. sge 
gees BSE 
š a === wa EK 
© p anana E S = 
"Piece kwa dratelowe z gliny krajowej. À 
Piece kwadratelowe ozdobne z gliny porcelanowej Bérl'úskiėj, z polewą ni 
gdy nierysującą się. 
Piece gładkie porcelanowe Berlińskie najozdobniejsze. 
Kuchnie Angielskie do rozmiarów najobszerniejszych. 
Anie kąpielowe porcelanowe 
š o l 


Dreny do łąk różnej wielkości i średnic 

Rury dowodociągów, polowanie zawnątrzi wewnątrz nadzwyczajnej trwałości, 
Urządzenie Kaloryferow. 

Liście do kląbów ogrodowych, według najświeższych modeli Drezdeńskich. 


Bronzowanie i złocenie ozdób piecowych na miejscu. e 


Poleca Fabryka Wyrobów Piecowych 


A. E. STALEWSKIC 


w Wsrszawie, ulica Tamka, Nr 2862 (17 nowy). 
(4—6) — 2507 — 


orcelanowe bisło Lr zi i żelazne. 


k 
`! ci 
= 
el 


TNE 


e, Žareckié, A la Dreher, Drezdeńskie, Tenczyńskie, zwyczajnie |- 


= M ek f a 


NYSIETUTYKYTZTYTYTRYKYJINYTZJSETYYTYYW. 


w TORUNIU, ulica Szeroka, Nr 446. 
Poleca swój bogato zaopatrzony WET we n e nowości na po. * 


Ka a«« 


w = 
ielki wybór meterji na suknie we wszelkich nowych kolorach tak | 
gładkich jakotez, H desenie. od najtańszy y olorac. je 


ych począwszy. SEF ie 
ZESZLOROCZNE. GOTOWE RZECZY I MATERJE, WYPRZED 

POŁOWIE CENY ZAKUPNEJ. (2-13) sr oi Sad a 
X5%%WKÓDÓDÓYSKWYWWOUWUGYWOWYNWNWYÓWYWYKYKY% 


F 


bryka otrzymała wielki medal, za doskonah ób 
Ę kass żelaznych ogniotrwałych. Pak 
FABRYKA ROBERTA BOHTE 
w Warszawie przy ulicy Nowy:Świat, Nr 1298, nowy 38. 


Wyrabia od lat wielu i posieda zawsze 'na składzie w znacznym wyborze ` Kass 


"żelazne bezpieczęństwa w formie szafek, całe żelazne na podstawach drewnianych, różńy. 
zamki 


różmiarów i na różne ceny. Kąssy te starannie i ozdobnie wykończone, do których 
sztuczne konstruowane są według najnowszych wypróbowanych wynalazków, stanowić mogą 


rękojmię w zabezp'ećzeniu pienidzy, dokumentów i rzeczy, wartości od kradzieży i od po» 
żarów, czego dowiodła odbyta w roku 1869 próba ogniowa w Kijowie, w obecności Władz 
miejscowych, 0 czem; pisma tamtejsze i tutejsze obszernie doniosły. 


"Posiadają tego rodzaju kassy i szkatuły 
z tejże fabryki: 


Bank Polski, Towarzystwo Firedytoweę. Ziem- 
skie wiarólestwie, Warszawskie Towarzystwo Kredy- 
towe Miejskie, Warszawskie Towarzystwo Wzajem- 
nego "Hredytu, Towarzystwo zaliczkowe wkładowe 
we w © doa. takież Towarzystwo w Kutnie, Berlin- 
skie Akcyjne Towarzystwo w Jabłonny, Rządy Guber- 
bjalne-Kassy rządowe, powiatowe, wiejskie gminy, Ez- 
byskarbowe i kontrolne, Ki assy miejskie, Skarbce ko- 
śeielne, Kiassy wielu kolei żelaznych. ziakomitsi Ban- 
kierowic, kupcy ikapitalfści tak w kraju tutejszym ja- 
koteż w Petersburgu, Moskwie i w rozmaitych punk- 

a. 


Gaie Co tm | 

dto fabryka pod je się urządzenia kompletn skarbców, oraz wyrabia w kil- 

ku wątki i tt oi e,Prassy do kopjowania listów i przyciski do suchych stem- 
(6) abryka udzielą na żądan e, na prówincję wysyła takowy poczt 6 


A PARA TE NY 
DO SKŁADU 


BRAGI LESSER, 


przy ulicy Rymarskiej, wprost Kazennoj Pałaty, nadeszły z Paryża: 
Kapelusze Cylindrowe jedwabne najnowszych fasonóF; ze 
Kapelusze składane; 
Kapelusze filcowe. : sów 
© Kapelusze litnie jedwabne, tybetówe i inne, które po cenąch stałych 
tmiarkowanych sprzedają się. 2—3 — 2864 — 


3 


W Składach Herbaty L. Krupeckiego 


nabyć można za 


najlepszych BROŻZDŻZY zagranicznych 


cołziennie świeżych, za które fabrykant na ostatniej wystawie otrzymał 


WIELKI MEDAL ZŁOTY 


Drożdze sprzedawane będą na: centnary, funty i łaty. PP. Kupcy € prowincji 
$à raczą wcześnie nadesłać obstalunki. (5 —6) — 2046 — 


S stStG LB UUSWIGW 0 WISE FO BUG W wiki 


ZZO YET TREC OZONE OOEE ZY TTE ZAPCZK ZE DE OR a a a a a 
m $ 


< — 


Do niżej wymienionego Kantoru 


madszedł świeży transport > 
TKANINY nieprzemakalnej 'i nieplamistej 


w następujących gatunkach, a mianowicie: | i 
1. Obrusy, Serwety w różnych wymiarach i najgustowniejszych deseniach mię. 
dzy któremi 14 także Serwety z szachownicami, bardzo praktyczne i ozdobnej po: 
chown ści. . 
= 2. Obicia na meble i wewnątrz powozów, niedostępne dla moli i karz?, 
majrozmaitszej barwy, tak gładkie jak i w dezenie, nąśladujące do' złudzenia ryps; Cóza tą- 
kowych od 90 kop. do rs. 1 kop. 45 za 1 łokieć, szerokości od 13/, do 2 łokci, 
3. fartuchy duże kuchenne, oraz damskie i dziecirine, Blazki, 
Śliniaczki i Torebki dziecinne, podług najmodniejszych krojów, w różnych wymia- 
"rach i deseniach, po cenach nader przystępnych. Jest także wyksatyna w różne desenie, 
oraz czarna Moare antique na halki lub fartuchy, po cenie za 1 łokieć szeroki 2 łok- 
cie kop. 90 do rs. I. Nadto ug jedwatna czarna, której 1 łokieć mający 
"szerokości 1 łokieć, kosztuje r 1 
4. Wyksatyna na burki, palta damskie i męzkie, óraz na czapki, w Kö 
, ćzarrym, brunatnym i innych; cena za 1 łokieć szeroki przeszło 1 do 2 łokci sto- 
sownie do gatunku od 90 kop. do rs. 1. Di 
5. Wyksa na przotclevanta, na podkłady dla chgrgch luh dzieci, 
na obicie ścian w celu niedopuszczecia wilgoci i't. p. Cena za'1 tokie kości prze: 
Silo 13/, łók. po Kop. 50 i wyżej. z 
6. Wyksątyna gruba na pozy np pówozów, namiotów, wożów frąch- 
towych ina wyroby rymarskie, na okrycia kozłów, lab na fartuchy. .ku- 
czerskie, na walizy, zakwojaże, na różne erały i t. d., zastępująca znpełnie co 
ceną za 1 łokieć od 45 kop. do r, 1 
gs 


do mooy ği x 
[na pokrycie wełny, Cukru lub iaro) towarów dla ochrony! 04 
W tymiże Ka torze znajdują Bię 


GODNIKT AŻARYKANSA 


li wązkie any z nowegó włókna „Dżuga'* uznane przez St. Pętersburskie Towa- 
alfa U. jako PAdycaniejszo do mocy i pray czek w.domowem zasto: 
gowaniu, odęnaczające się przytem gustuwną powierzchiówńością i bardzo. RZAD wanemi 
Rami to jest od 80 kop: ża I łokieć. ARUGA RULAUTUUH 
_ Ihtereresanci raczą. się: £płosić do ' Kantoru Agentury wyzobów Przemy - 
Mewy pod firmą SAMUE LEWENBERGA, przy ulicy Żabiej Nr I, 
w podwórzu na dole, który posiada wyłączną agenturę powyższych patentowanych wy- 
robów na całe Królestwo Polskie i sprzedaje takowe po cenach fabrycznych. 
Hiandlującym odstępuje się stosunkowy rabat. 
Obstalunki na prowincję przyjmują się hie mniej od rs. 20. Wszelkie listowne 
„zapytania Jean do Kantoru; powinny być stósownemi markami * na odpowiedź zao- 
patrzone, Kantor otwarty codziennie od godziny 9 rano do'5 wieczorem. (3—6 2783 — 


EIC OAE R A ER O BOONE: PFU FEE 
FABRYKA PORTERU I PIWA BAWARSKIEGO 


JH «pr Rp<€n>Rpuunse* ln C Schiele, 
W Warszawie, ulica Krochmalna, pod Numerem 1003. 


ma zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, iż ukończywszy już zimową fabryka- 

cję piwa szynkowego, rozpoczęła dziś ? 9 
e 7 TĘ: Piwa Bawarskiego Zapasowego (Lager Bier), na beczki 
© j butelki w fabryce, na kufelki zaś we wszystkich Zakładach piwo _ z. fabryki po: 
bierających.— Poleca się zarazem wyborowem Piwem Bawarskiem dubeltowem — 
(Bock Bier, Piwem Wiedeńskiem i Porterem Marcowej „abokacji tak zwy- 
kłym, jak i dubeltowym (Extra double stout). Piwa powyłsze spr 
wnież w butelkach, ozdobną etykietą "m; opatrzónych, lecz nie mniej ja 

ë 

as 


Się ró- 
30bu- ` 
tel: k. 


Skład Win, Herbaty i Towarów Kolonjalnych 


egzysiujący od lat przeszło dwudziestu przy "rogu ulicy Marszałkowskiej i 
Chmielnej, a od lat kilku pod firmą: 


W. "Ew mean iz ww-i «9. 
Zaopttrzywsży rię w świeże i w wyborowym gatunku we wszelkiego rodzaju tówary 

"MQ saszczyt polecić się na nadchodzące Święta , pamięci swoich kundmanów i 'wzg'ędom 
Szanownej Publiczności. Przy rapasie w najlepszyc gaionkaoh towarów kolonjalnych, w 0- 
„stątnich czasach szezególniej zrobił omięniony „skład, znaczvy zapas Win Węgierskich 
‘Z pierwszej ręki i w zj opasyca gatunksch. Wina te podług zdania znawców, zalecają się 
czystością iprzyjemnym smakiem, a do fego cółumi nader umiarkowanemi. Obok tego 
oalieje się znaczny zapas starych win Węgierskich na różne ceny. 

Czką także do ciast, zwaną Puder, Buljonem znakomitej dobrocii Droź- 
dżami Wiedeńskiemi, które od dnia 6 go b. m. codziennie świeże nadchodzić bedą, Skład 
ma zasżczyt polecić się. (3-3) — 2806, _ 


Na nadchodzące Święta Wiólkanocne 


CUKUERN IA Bo WADAW 
PRZY ULICY MIODOWEJ WPROST B. RZĄDU GUBERNIALNEGO. ; 


Przyspośobiła wielki zapas i wybór rozmaitego rodzaju Cukrów do nbicrania-bab ima. 
zurików i tym podobae przedmioty do wypiekania ciast należące. 
Skórek pomarań najlep. funt kop. 60. W anilii miałko utartćej “w pudełeczkach 


Cykaty przezr. (Secyliska prima). f. k.790. po 30 kop. 
ssy migdęłowej, Orszady do mazur- | Kochenilli i Alkermasu w flaszeczkach, 


ków it. p., funt kop. 50 po 15 ‘kôp. 
Czekolady w proszku do ciast z wa“ | Eropli z gorzkich pomarańcz, Kkttrakt do 
nillą, funt 387!/, kop. "Biezofa. * „> s Zd? 


Kolender i groszku w rrzmaitych ko- | Hiaczku cuktrówego w rozmaitych najpięk- 
lótach funt kop. 60: > i niejszych oiski, Kit 54 kan. ik: 
Oraz bardzo ozdobnych cukrów pomadkowyth, konserewanych it, w najrózmaitszych 
kształtach, funt po 60 1,75 kop; Kwiatów glazurowanych w najpiękniejszych kolorach bar: 
dzo efektownych do strojenia ciast, fant po kop. 90 - 
Drożdży prawdziwych Wiedeńskich z słycnej fabryki M autnera, najlepszych i naj. 
pewniejszych do pieczenia ciast, za których dobroć gwarantuję, od dnia dzisiejszego do sa- 


będą. 


mych świąt codziennie świeżo otrzymywać będę, i takowe od najmniejęzej PA do nabycia 
(4— 4) 5 T 


li o on Iub.płachty różnych wymiarów, 
yli opony plachty ych wy > 


— 


MARRAIRE I ABEPRÓWIE ARER PAD REM 
ŚWIEŻY TRANSPORT 
MX apun Sx i © gżap Zeha 
(łdukurydzy Amerykańskiej), 


oraz wszelkich iddych NASION ostatniego zbiorujako i pastewnych, ogro- ` 
dowych, kwiatowych i t. p., nadszedł do ; 


DOMU _HANDLOWO-KOMMISOWEGO 
J. 6, Berlińskiego, 


przy ulicy Rymarskiej, Nr 471a (2), wprost Banku. 


PEP BI 


D ies) -— 2870 — 


wsie StBiziig ES e T 


d. 


tm KARA L l 
majtamiej, bo funt po 


p 33%, 
) kład Główny Miodowa, Nr 484 (10), 
handlując, ch tak w Warszawie jako i na prowincji. (2-3) —2628 — 


6 


nd „ąz zd e ; 
ney przy ulicy Bonifraterkiej Nr 2163 (7). 
oraz vile Składów i 


Fkk kiiit 


binte, prawdziwe wimie; dubeltowe, Berlinskie. 


*śmańe ze swej dobroci, które zwykle tylko raz do roku, t j. na Święta Wielkiej - 

Nocy do Składu Dra É, BETZHOLD sprowadzane binii świeżo nadchodzić bę- ` 

dą przez p BI Tydzień do Składu. Składa Nasion, Cukru i t. d., 

G. BERLINS GO, przy ulicy Rymarskiej, Nr 471A, usp Panka. 
HURREN 


J. 

3-34) 

POOR ARR 
NOWO OTWARTY W TYCH DNIAC 


Magazyn Ubiorów Męzkich i Dziecinnych 
AA» A VESEL, 


przy ulicy Długiej w Hotelu. Polskim, tuż obok znanego od dawna sklepu P. Paszkowskiej, 
wziął sobie'za zadanie sumiennością i rzetelnym wywiązaniem się z przyjętych na siebie o- 
bowiązków, w zupełności i godnie odpowiedzieć zaufaniu ogółu, a tem samem wyrobić sobie 
renomę. Właściciel wyż rzeczonego nowego Magazynu, powróciwszy w tych dniąch z zagra» 
nicznych stolic, sprowadził znaczne transporta materjałów wyborowych z najpierwszych fa. 
bryk; które po najumiarkowańszych censch na najnowszą garderobę męzką przez najpierw- 
szych tutejszych czeladników wykonane, do wyboru publiczności oddaje, spodziewając "się, 
że usiłowania jego uznanemi zostaną i zakład ten w krótkim czasie zajmie jedno z- wybi- 
tniejszych miejsc w nasżem mieście. (5— 6) 2518, — 


doi ÓW O O OO 
? Do Głównego Składu KAWIORU $ 
> WAG izaplizajza ZE ŽANA, $ 
? LIETE R 


przy ulicy Senatorskiej i rogu Miodowej, 
- nadśżedł żupelnie świeży trausport KAWIORU, mało solonego, z tegoro- 
ocznych marcowych połowów. —Mikołaj 2=4)9 j 1112854 
PP. GRIMAUET et Cómp. Aptekarzy w Paryżu. 
RWT Amplo nano z liści drzewa rosnscego w Prau. Apteka , Grimault et Comp., dla le: 
katzy, którzy mają zwyczaj zapisywać balsam kopaiwy. za pomocą klejowatości przygotowu- 
je pigułki z esencji Matico i balsamu kopaiwy. 

Każdy flakonik opatrzony jest podpisćm Grimault et Comp, 

Licznę.fałszerstwa i naśladownictwa naszych produktów dokonane w Nićmczech, za- 
czynają się zjawiać powszechnie w Królestwie; mamy zatem sobie za obowiązek uprzedzić 
pabliczusya i Panów Lekarzy, że składy naszych produktów specjalnych lekarskich powie- 
rzyliśmy PP. Mróżowskiemu, Gallemu i L- Spiessowi, utrzymującym msgazyny "materiałów 
aptecznych w Warszawie, PP. Marcinczyk braciom drogastom w Kijowie i Fann Chróścic- 

— 367 


b NET W 


Kepa apegan w Wilnie, (5—10) eż 
AUX Produit exćlnsif de Parfumerie 


VIOLETTES DE PARME 


p EAU DE TOILETTE EXTRAFINE BE 

ESSENCE AUX WAGŁEWTES DE PARRIE: 

Spéciatement préparée et composée pour la toilette des Dames, efle rafrsichit et 
iloucit la peat. i 

— Laboratsire à Borgo San-Domino pres Parme, 

Préparée por ED PINAUD, parf. Chimiste, Fournisseur patentó de 8. M. 

Reine d'Angleterre, 37 Bt de Strasbourg Paris. 

875 — 


Se trouyə chez tous les principáur Partumeurs et Coiffóurs. (9—12) 
TAE M LOG ko Lo: A y 
BOW ELE. i SWIAT. 


dS: ohn? 
I KORZENI 


va + p . ` 
do d WANAŁÓBA 
Q Q i 3 
przy ulicy Nowy-Świat, Nr 1348: 
Piwo prawdziwe Wiedeńskie Drehera, Piwo Drozdowskie, Bielawskie i Żarackie, Panów: 
Haberbusch, Kijoka i Grochowskie wystałe. Przytem Handel Win i Delikatesów jest . 


zaopatrzony we wszystkie gatunki 
bliczności. -J. A. WINKLER. 


Wingi Miód czerwony — RER się saho wis Pa: 
2—3 


_—>mNMm_>>->>LM—Mr[) JD)olocmmw8AAA A A M 


— IV — 


Wybór Cygar Hawańskich. 


od rs. $ do rs. 40 za 100 sztuk, Pakitosy Espagniola w słomie, niemniej Cygara, 
Tytonie, Papierosy, 'Tabakitosy i Pakitosy z najcelniejszych fabryk Peters- 
burgskich i Krajowych, oraz Tytonie nieprzetarte i Papierosy fabryki N. 
iina Papa Nicola z Odessy i Tabakę Paryzką, mam honor polecić Szanownej publi- 
czności. 

Obstalunki z prowincji natychmiast ekspedjuję. Dla PP. handlujących rabat fabrycz- 
ny. - Ulica Rymarska, obok Izby Skarbowej Nr 737/8 newy5. WILHELM WARD. 

Karty do er De Abadie i Gilzy najlepsae, oraz Zapałki Tr: sig Bryant 
z May. 6—6 = — 


FLEUR MOUSSKUSE de COGNAC du HIGH-LIFE 


zabrewetowany we Francji, Rossji etc. 
Jedyna Agencja w Paryżu, 6, ulica Lafayette, przy nowej operze. 
= Nic nie może iść w porównanie z aromatem tego wykwintnego napoju, który ze 

smakiem delikatnym najprzedniejszego szampana i starego Cognacu z którego jest wy- 
stworem, łący własność musowania jak najprzedaiejsze szampańskie wino. 

Napój ten ulepsza się przez oziębienie lodem i pije się zawise w kieliszkąch do 
szampańskiego wina. 3 

Ceny w Paryżu: 20 franków butelka, 11 franków pół butelki i6 franków ćwierć 
butelki. s 

Prospektów dotyczących tego likieru, dostać możaa bezpłatnie w Administracji 
Kurjera. Składy "WATA pp. Stępkowskiego craz Sowińskiego i Szulca. SA 

(8-1 — > 


W Składzie Papieru i Towarów Galanteryjnych 
WE. SZ Arim., 


przy rogu ulicy Długiej i Freta, Nr 1, wprost Kościoła Ś-go Jacka. 
NABYC MOŻNA. 
100 Biletów wizytowych na papierze brystolowym, czarnemi lub kolorowane- 
mi literami za kop, 75; mogą być zrobione na poczekaniu na maszynie pośpiesznej. _ 
O Biletów wizytowych wyciskanych na glansowanym francuzkim papierze, 
kop. 75: z 
P 100 arkusz A y reb listowego i 5O kopert z wyciśniętemi literami róg- 
'nego kształtu, kop. 4 . Lepszego różnokolorowego, kop, 50. Najlepszego w deseniach 
kop. GO. Te same gatunki papieru z ozdobnemi literami kolorowanemi 
lub imionami, o 25 kop. więcej na setce. a 
nroa nadmienia się, że Skład powyższy ciągle jest rę ojc w dob ór wszelkich 
Materjałów piśmiennych i w najświeźszą Biżuterję aryzką. ż ) 
bstalunki z prowincji nadsyłane, jak najrychlej załatwiane będą, "E a w mniej- 


szej ilości jak od rs. 3. 6 6) 
[OCZEKIWANEJ | Po pół kopiejki od łokcia, 
Figury Zmartwychwstania przyjmuje się obrębianie fulbanek i zszywa* 


nie brytów, pikowanie zaś waty stosownie do 
P ańskiego; Chrystusa do umowy, oraz wszelkiego rodzaju bieliznę: 
Grobu i t. p. 


Od koszul dziecinnych po kop. 15 
+ damskich 3 5 i wyżej. 
rzeźbione z drzewa, nadeszły ze Szwajcarji 
do Składu Aparatów Kościelnych, utrzymy- 


% męzkich S 

Ulica Erakowskie Przedmieście obok Szpitala 
wanego przy fabryce wyrobów metalowych 
Pawła Bitschanu, ulica Dluga Nr 47, wprost 


Ś.go Rocha Nr domu 22, mieszkania -6. 
b. Arsenału. P. S. Osoby, które takowe zamó: 


—2429 — (2 4) 
wiły, raczą się po odbiór zgłosić. 3) 
-u 7 „R 9 — 


Wodę Kolońską Międzyrzecką 
2979 (2 
jestto MĄCZKA RYŻOWA specjalnie 


100 biletów wizytowych od k. 75. 
przygotowana z Bizinutem, 


NIEDOSTRZEZONA PRZYSTAJE DO CIAŁA 


nadaje cerze 


ŚWIĘŻOŚĆ NATURALNĄ 


(HPA. 


Magazyn Perfum w Paryżu 
9, NA ULICY DE LA PAIX 9, 
dostać można w Warszawie w zakładzie Fry: 
ujersko-Perukarskim pana K. Pochoreckiego i 
w Zakładzie Perukarskim pana A. Lipink. 


kopert z cyfrą w pudełku od kop. 40, 
sprzedaje Skład Papieru L. SZYLLERA, 
Nowy-Świat Nr 23, między Chmielną i Jero- 
zolimską. —2386— (8—3) 


Jest do sprzedania 


Bro M: zdaza Wód odr A 


o wiorst 6 od Warszawy, w pięknej miejsco- 
wości, otoczona lasami, w glebie „pszennej, 
z zabudowaniem dobrem, z inwentarzem ży- 
wym i martwym lub bez, z korzystnym egro- 
dem owocowym, oraz z korzystną i znaczną 
o Bliższa wiadomość w księgarni Celsa 
wicviego, przy rogu ulic Krakowskiego: 
Przedmieścia i Hr. Ferga. —28381—3 3) 


Jest do sprzedania zą bardzo przystępną cenę 


PABLACZ 


warsztatowy do suszenia, lub e we dla pra: 


z cujących w fabryce; 14 łokci długi, a 4 gte- 
ia M3 bo A z pM "soinowego drzewi. Wisi 
: ; mość w fabryce Sicdeł i Szorów J. Glück, 
D W lin na Nowym-Świecie, wprost ulicy Ś to Krzyz: 
pore 8 szu, ny kiej Nr 12, —9790- (3 3) 
w różnych gatunkach, oraz Baljon domowy, 
Mak, Miód i Skóry Łosiowe, wszystko to R 
cenie bardzo umiarkowanej, Ulica Długa r 
21, mieszkania 10. —471381 - (3 3) nieczyszczonych, 
Jest do sprzedania 2 w wyborowym gatunku, jeszcze kilkanaście 
Mb O WE. funtów jest do sprzedania Chłodna Nr 56, 


stróż wskaże. - 3809-— (3-3) 


Ktoby z WP. bezdzietnych, właścicieli ziem- 
skich, porządnej w arszawie kamienicy 
z ogrodem, lub znaczniejszej summy hypo- 
tecznej, miał zamiar własność swoję 


'a fonds perdus zbyć, 


raczy swój opieczętowany adres złożyć w Re. 
dakcji Kurjera Warszawski go pod lit. O. N. 
—2493— (3 -3) 


„ Nowy nabywca Restauracji, pod 
znaną firmą 


„Trzech Kufli,“ 


róg Marszałkowskiej i Ś go Krzyzkiej, pole- 
ca Szanownej Publiczności swój zakład zwy- 
bornemi OBIADAMI, kk TA i 


masyw murowany, piętrowy, z oficynami, 
stajnią i wozownią, oraz ogrodem fruktowym , 
przy domu Sądowym położony, wśrodku ryn- 
mu w mieście powiatowem i sądowem kło- 
niu. Przynosi rocznie dochodu ra. 750, bez 
dłogów. Kupujący zechce się porozumieć 
z Właścicielem samym bez pośredników fa- 
ktorów. 25 (3 — 3) 


——— m i ma 2 
AE ant Rządo- 
- wa na 24 lat 

Z powoda nieprzewidzianych okoliczności 


zaraz do odstąpienia z inwentarzem żywym 
i martwym, 2 domami mieszkalnemi, ogro- 
dem owocowym, gruatem pszennym, dzies. 4'/ą 
(mórg 9), łąk dwukośnych dz. 15 (mórg 30); 
dwie godz'n koleją od Warszawy. Kapitału 
potrzeba rs. 3,500. Wiadomość u stróża do- 
mu pod Nrem 1, ulica Chmielna dom W-go | różnow; borowemi Piwami. — M. M 
Bmolikowskiego. —2808 — (3 -3) 80 (3 -3) 


W Drukarni Kurjera Warszawskiego. — (Plac Teatralny, Nr 4738c, nowy 5). 


NP Z ZZO NN WE NN NN z m wn ww 


100 arkuszy papieru listowego i 50 | 


ADKINISTRACJA 
zakładów fabrycznych. 


W GROCHOWIE. 

Ay szanownej Publiczności, na zbliżające 
się Święta piwem „IMPERIAL? z za- 
kładów fabrycznych Grochów usłużyć, Admi- 
nistracja tychże Zakładów otworzyła jedną 
z swych lodowni i sprzedaje takowe od dnią 
dzisiejszego 28 marca: W składzie głównym, 
Tłomackie Nr 6, dawaiejszy hotel Wileński, 
u p. Lemańskiego, ulicą Granicżna Nr 14, 
p. Wiaklera NowysŚwiat, Nr 62, jak nie- 


może być śmiało polecanym. Również poleca 


Administracją Ekstrakt ełodowy na sposób . 


Hoffa z Berlina wyrabiany, jakoteż Porter 
własneg » wyrobu. —25058 — (3—3) 


Rs 6000; 


Całkowicie lub częściowo, jest do wypożycze. 
pia zaraz, na pierwszą połowę wartości do- 
mu w Warszawie. Wiadomość w domu W:go 
Rakowskiego Nr 7, przy Alei Jerozolimskiej, 
2 gie piętro, Nr 6 mieszkania. Bez pośre- 
dnictwa osób trzerich. —2906— (2—3) 


SZYNKI LITEWSKIE 


dobrego urządzenia, przygotowane na Święta 
Wielkanocne. Ulica Długa, Nr 21 nowy, 10 
' mieszkania. —2909 — (2 8) 


Jest do nabycia 


KONICZYNA CZERWONA, 


Wiadomość w Hotelu Lipskim, w Kantorze u 
Rządcy. —2804 (8—3) 


Do sprzedania 


PARA KONI 


skarogniadych, przy ulicy Szkolnej Nr 5. 

Widzieć można takowę zrana aż do l-szej 

z południa, zapytać stangreta Wawrzeńca. 
1—9052— 3-3) y 


Są pozostawione w komis: 


KARETA 


podwójna i Kocz z fordeklem 


poena, zupełnie w dobrym stanie, w Fa- 
ry 


ce Powozów A. Miłodrowskiego. 
Niecała Nr 3 nowy. —2908 — (2 - 5° 
Szar 


orzechowe rozbierane, są do sprzedania za 
cenę umiarkowaną. -W tem samem miejscu 
zabiją się także lodownie przenośne do 
| bawarskiego. Wiądomość przy ulicy 
rlej pod Nrem 3 nowym, w warsztacie sto 
larskim. 852 (2—3) 


URZĄDZENIE 


SKEFOWIE: 


za połowę ceny, jest do odstąpienia. Wia 
domość w Hotelu Drezdeńskim, Aaa Eg 
—3) 


obuwia. 2805— 


Z powodn wyjazdu: są zaraz do sprzedania 
po bardzo uiuiarkowanej cenie 


"K A: Po 


dziesięć krzeseł dwa fotele mahonio. 
pokryte brokatellą kozetową robotą, 


z konsolą marmurową. Wiadomość 
Solnej Nr 7, mieszkania 1- —2869 ( 2—3) 


Z powodu wyjazdu, są do sprzedania 


MEBLE mahoniowe, 


w dobrym stanie, złożone z kanapy, 2 foteli 
i 6:iu krzeseł, porządnie wysłane za cenę u- 
miarkowaną. Wiadomość przy ulicy Kruczej 
pod Nr 12 RT graskagia 18, 


(2-3) 


Garnitur Mebli 


palisandrowych, urzędowych, bez pokrycia, 
lz krzeseł, dwa fotele, kanapa i stół, lam- 
berkiny utrechtowe nad okna, dwie rolety, 
Szafa i komoda jesionówe, do sprzednia. Ul. 
ca Długa Nr 33, 1 sze piętro, Nr 3 miezka: 
nia, od 9 do 11 godziny rano. —2601 - 


no, o 7-mia okta- Gi] 


wach, z dobrej fabryki. Ktoby takowy po- 
siadał do sprzedania, r:czy nadesłać adres 
z oznaczeniem ceny, na ulicę Miodową Nr 
nowy 10, wprost Rządu Gubernialnego, do 
Rekomendacyj (łuwernerów, wprost bramy, 
* na l-szem piętrze. —2673 - (2—8) 


Potrzebny jest do 
kupienia F'orte- 
h pian lab Piani- 


WEG" U Akuszerki “J 


j A. HALMEL, 

przy ul. Marszałkowskiej Nr 30, są do wy- 
najęcia dla osób spedziewających się słabości 
lub przybywających na kurację do Warsza- 
wy, Pokoje z osobnem wejściem, stosownie 
umeblowane, gdzie chora znajdzie troskliwą 
opiekę i wszelkie wygody za umiarkowane 
wynagrodzenie. Ż oda — (2 3) 


„W domu przy ulicy Niecałej Nr 3, są do 
wynajęcia w każdym czasie 


MIESZKANIA 


UMEBLOWANE 
składające się z 3 ch pokoi z przedpokojem, 
i z dwóch pokoi z przedpokojem. Wiadomość 
na miejscu, —2933 — 3 


U Akuszerki A. J. przy 
ulicy Długiej Nr-23/586B, są u- 
rządzone Pokoje do wyboru 
z osobnem wejściem, stosownie 
nmeblo wane, w. każdej „chwili do wynajęcia, 
dla osób spodziewających się słabości, lub na 


dłuższy czas przed słabością, z pościelą, życiem ` 


i usługą 

zą umiar € 

troskliwą opiękę i sekret zachowany. 
2817 - (3-3) 


poraa i-wszelkiemi~ wygodami , 


Stanisława Lesser 
przy ulicy Rymarskiej, pod Nr. 742 obok 
handlu braci Lesser 
do wynajęcia od l-go lipca ć . 


RÓŻNE LOKALE. 


Wiadomość na miejsca w godzinach od 
llej do lej, lab u rządcy domu Nr. 
490/1 ray ulicy M odowej (2—3) — 2922 — 


Z powodu prędkiego wyjazdu, jest do od- 
stąpienia do S-go Jana 


K A L 


niewielki, na l-szem piętrze od frontu, w do- 
mv, gdzie wody mineralne przy Ogrodzie Sa. 
skim, wejście od ulicy Granicznej Nr 14, 
mieszkania 5. Każdego czasu może być ogląr 
dane, Tamże są Meble do sprzedania. 
—2913— (2—3) 


Do wynajęcia od l-go Lipca r. b., przy 


rogu Krakowskiego: Przedmieśem na ulicy 
Bednarskiej pod Nrem 2674: 


Salon, dwa Pokoje, dwie Al- 
kowy, Przedpokój, kuchnia, 


piwnica i drwałnia. Wiadomość w sklepie. 
—285 (2.3) 


— m N 


Potrzebny jest zaraz 


LOKAL 


złożony z 8-ch lub 4 ch pokoi i kuchni, bez 
mebli, głównie na Nowym-Świecie. Adres 
proszę zostawić w Redakcji Kurjera War- 
szawskiego, pod lit. Ł. P. —2899— (2—2) 


„TRZY POKOJE 


przedpokój i kuchnia, na pierwszem piętrze, 
przy mjoy, Szczyglej Nr 6 nowy, są do wy- 
pajęcia od Ś-go Jana.  —2849— (2-3) 


Də wynajęcia od 8 Kwietnia, w bliskości 
Nowego-Światu 
CZTERY POKOJE, 

U erę z umeblowani em, usługą i stołem 
lica OOP domu ], mieszkania 5, 


z (2—3) 
LOKAL 


złożony z trzech pokoi, preodporoju i kuch- 
ni, tak: ż spiżarni i piwnicy, jest do wynaję- 
ca w każdym czasie na rogu ulicy Karme» 
lickiej i Nowolipek Nr 7 i 6 nowy. 


Ważna wiadomość! 


W blizkości Dworca Drogi Ż. Wied., w pos- 
sesji Nr 20, na rogu ulic Marszałkowskiej i 
Jerozolimskiej, do najęcia od Ś-go Jana róż: 
ne LOKALE Wozownie i S ady. 

, 


Sklep na Szynk 


przy którym może być urządzony Ogródek, 
Wiadomość na miejscu u stróża, a bliższa 
przy ulicy Karmelickiej Nr 138. Tamże moż- 
na powziąść informacją o kupnie Placów 
pod budowę, w miejscu bardzo korzystne m. 
—2843 (2 -3) 


Nagrody Rs. 3. 

zginęła w tych dniach SUCZKA rassy 
pinczer affe, biała, w szarawe łatki strzyżona 
cała, prócz uszów i ogonka nazywa się Amo- 
retka. łaskawy zoalazca za odniesieniem tej. 
ze do zakładu siodla.skiego Feliksa Krupe 
pod Nr 430 na Krako xskiem-Przedmieściu, 
otrzyma powyższą nagrodę. Wrazie zaś gdy. 
by ją kto zatrzymał, będzie bez warunko- 
wo pociągnietym do odpowiedzialności poli- 
cyjnej. 289% 2-3 


f(ozBoxeio I[eAsypo%, 


owabą cenę, gdaie chora znajdzie | 


~ 


